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Nosze 

rezerHly 
O kres I kwartału I Czy

nu Pierwszomajowego w 
roku ,bieżącym rozbudził ini
ejatywę robotników. - Zało
gi wielu zakładów przemysłu 
kluczowego w woj. rzeszow
skim przeprowadziły społecz
ny przegląd gospodarki mate
rialowej, podejmując zobowią. 
zania zaoszczędzenia poważ
nych ilości surowców, materia 
łów, paliwa. I co najistotnlej
slIe - załogi zrzekały się czę
ści posiadanych zapasów ma
teriałowYch, a tam gdzie ana
liza gospodarki materiałowej 
była szczególnie dogłębna -
nawet części bieżących przy
działów materiałowych. 
Przeglądy gospodarki mate

riałowej miały miejsce przede 
wszystkim w zakładach przc
mysłu metalowego. W efekcie 
robotnicy tej gałęzi przemysiu 
w woj. rzeszowskim zrzekli się 
1370 ton węgla I 266 ton stali. 
Tak np. robotnicy z wydziału 
kierownika Korony w hucie 
Stalowa Wola zrzekli lIię do
IItaw materiałów o wartuś'l:i 
.184.358 zł. a ' załoga garażu te. 
go zakładu zrzelda się dostaw 
34 ton ropy ~dnej. 

Są to cenne przejawy inlda 
ływy I aldywności robotniczej 
w walce o pomnożenie sil go
spodarczych Polski, o popra
wę warunków materialnych 
ludzi pracy przez obniżenie 
kosztów własnych produkcji. 
Istnieją jednak w tej dziedzi
nie poważne jeszcze rezerwy, 
które zwłaszcza obecnie - w 
okresie przygotowań do kon
ferenc.!f1)arty jno-ekonomicz
nej i w toku realizacji zakła
dowych umów zbiorowych -
należy wszechstronnie wyko
rzystat'i. 

o rezerwach tych Awladczy 
takt, że np. w hucIe Stalowa Wo
la nie tak dawno "ujawnIono" 
153 nIezaopIniowanych wnIosków 
racjonalizatorskIch z okresu przy
gotowań do konferencji partyjno
ekonomicznej w roku 1953 I około 
1000 takich wniosków złożonych 
przed konferencją party jno-eko
nomlczną w roku 1954.. Jasne 
Jest, że wnIoski te - zmierzające 
do usprawnienia produl<cJi, obnl
żrllia .1eJ ko.ztów przez po<lnle
sienie wyda,lnoścl pracy, lepsze 
wykorzystanIe surowców Itp. 
mają duże znaczenIe w walce o 
poprawienie v'lskaźnik6w ekano
mlcznych zakladu I dlatego prze
trzymanIe Ich przez tak dlu!;i o
kres w szufladach "akceptantów" 
I "opInIodawców" jest wyraźnym 
przykladem lekcewa7.enla Inic,la
tywy pracowników huty. 

InicJatywa współzawodnic
twa w oszczędnym zużywa.nlu 
surowców I materiałów jest 
także bardzo aktualna w bu
downictwie przemysłowym I 
miejskim woj. rzeszowskiego, 
które' nadal wykazu,ją nad
mierne zużycie materiałów. 
Tak np. t,ylko na ,jedneJ budo
wie przemysłowej clektrowni 
Stalowa Wola 11 - przekro
czono W I kwartale br. plano
wane zużycie cementu o około 
80 ton, a poważne przekrocze
nie zużycia materiałów mają 
także budowy Rzeszowskiego 
Przemysłowego Z.iednoczenia 
Budowlanego w Mielcu, Pu
styni I Dębie. 

Walka ~ marnotrawstwem 
materiałów w budownictwie-

I ,,~:;;;.!~:~;~:~; ~~: 
wiązujący rozkład jazdy ([ 

(t 
itf pociągów, 
~ 

o obniżkę kosztów' budowy 
obiektów przemysłowych i do
mów mieszkaluych - jest wie 
loklerunkowa i zależna od wie 
lu czynników technicznych I 
organizacyjnych. Wydaje się 

jednak, że specjalną uwagę na 
leży zwrócić na organizowanie 
brygad kompleksowych 'mi bu 
dowach, których dobrze usta
wiona praca daje bardzo po
myślne wyniki tak pod wzgłę
dem wydajności oraz jakości 
pracy, jak i pod względem ra
cjonalnego zużywa,nia mate
riałów. 

Tak np. 19-osobowa brygada 
kompleksowa ob. Stanol<a z budo
wy RPZB .. Dębica - PZG" przy 
montażu dachu osiągała przecięt
nIe wydajność 250-280 proc. nor
my, lnna brygada kompleksowa z 
tej budowy podnlosla wydajność 
do 180 proc. przecIętnego wyko
nania normy, a brygada komplel<
sowa z budowy "WR" w Rzeszo-
lvie uzyskuJe duże oszczędności 
materiałowe. Dobre wynIki 
pracy tych brygad wynikają z 
prawidłowego u.tawlenla tych 
brygad, to znaczy katda' z nIch 
wIe m. In. Jaką robotę, ' przy Ja
kieJ iloścI. materIałów I w Jakim 
t,er.n'l'łXi le ma do wyk&nanla t ', J.-. 
kle wynagrodzenIe za to otrzyma-

Oprócz wymienionych re
zerw, których \iruchomienle 
daje wyniki na ogół po dłuż
szym nkresie czasu, są w nie
których za,kładach przemysło
wych naszego województwa 
rezerwy tak oczywiste, że nie 
sposób jest wytłumaczyć sobie 
dlaczego ich jeszcze nie uru
chomiono. Chodzi tu przede 
wszystkim o niektóre zakłady 
ceramiczne podległe Wojewódz 
](iemu Zarządowi Przemysłu 

Terenowego Materiałów Budo 
wlanych. 

oto np. WZPTl\'IB przejął 
od PGR w 1954 roku kaflar
nię w Szówsku I zaniżył Jej 
zdolność produkcyjna, o blisko 
50 proc. W czym się to przeja
wia? otóż, jeżeli kanarnia ta 
w I I II kwartale 1953 r. wy
produkowała 110 tys. jednos
tek - to plan produkcji na I 
I II kwartał 1955 roku przewi
duje produkc.ię tylko 57 tys. 
jp.clnostek. Czyżby więc zapo
trzebowanie na kafle znmiej
szyło się? Nie! To tylko 
WZPTMB zaniżyło plany w 
tym czasie, kiedy,z braku kafli 
został np. opóźniony termin 
oddania do użytku domu miesz 
kaInego przez ZBM Krosno, a 
zaopatrzeniowcy MPRB wRze 
szowie jeździli po kafle do re
montu pieców mieszkańców 
miasta a,:j: do Lubaczowa. 

Podobna sytuacja istnIeje w ee
gielnl Jarosław I. - Cegielnia ta 
posiada w miesiącu maju realne 
możliwoścI wypalu ol<oło 220-260 
tys. sztuk cegły (I tyłe prawdo
podobnie wyprodukuje) a plan jej 
przewiduje wypal tylko 120 tys. 
sztuk cegiel. Plan ten jest więc 
'wyrażnie zaniżony, zwłaszcza w 
porównaniu do planu cegielnI Ja
roslaw II, która posIadając po
dobną zdolność produkcyjną ma 
wyprodukować w maju 260 ty~. 
sztuk cegły palonej. 

\\' walce o wykrywanie I u
ruchomienie rezerw w zakła
dach przemysłOwYch woj. rze
szowsldego - główny ciężar 
pr~cy i odlJOwledzialności spo 
czywa na członkach partii. To 
warzysze partyjni powinni 
wniknąć w szczegóły organi
zacji pracy, uczyć się jej, po
znawać sposoby kierowania 
nie tylko brygadą, wydzIałem, 
ale taldc zakładem. Wtedy bę
dą mogli wskazywać konk,ret
Ile re7.erwy produkcyjne I dro
gi ich uruchamianl.a. Cel tych 
wysiłków będzie jeden - stwo 
rzenle szerszej bazy dla stałe
go wzrostu dobrobytu społe
czeństwa. 
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Bratni dar narodu radzieekiego 

Związek Radziecki przekazał Polsce 
osiedle "Prsyjaśń" 

WARSZAWA (PAP), Rząd 
Związku SocjaIistycwych Re 
publik Radzieckich :/.awiado 
mil rząd Polskiej Rzeczypo
spolitej Ludowej o swym po 
stanowieniu przekazania Pol 
sce w darze osiedla "Przy
jaźń" w Warszawie, wznie
sionego silami i środkami 
Związku Radzieckiego dla 
budowniczych Pałacu KUltll 
ry i Nauki im, J. Stalina. 

dlową ciepłownię, siec· radio 
foniczną z radiowęzłem, dro 
gl asfaltowe, oświetlenie u
liczne. zieleń osiedlową. O 
gólna wartość przekazywane 
go Polsce' w darze osiedla. 
"Przyjaźń" 'oceniana jest na 
65 milionów złotych, 

W związku z postanowi'e
niem rządu radzieckiego, pre 
zes Rady Ministrów Polskiej 
RZEczypospolitej Ludowej Jó 
zet Cyrankiewicz przekazał 

przewodniczącemu Rady Mi 
nistrów Związku Soqalisty
cznych Republik Radziec

kich Nikołajowi Bułganino
wi wyrazy głębokiej wdzięcz 
noścl narodu polskiego za 
wspaniałomyślny dar, 
Rząd PRL postąnowił w o

siedlu "Przyjaźń" zorganizo 
wać "miasteczko studenc
kie", W osiedlu tym znajdzie 
zakwaterowanie około 4 tys. 
mlodzieży akademickiej. 

Uroazysta akademia 
w X rocznic, 

utworzenia KBW 
w ARSZA w A (P AP). Z ()

kazji 10 rocznicy utworzenia 
Korpusu Bezpieczeństwa We 
wnętrznego odbyła się 21 
bm. w sali domu kultury 
przy al. Wyzwolenia w War 
szawie uroczysta akademia. 
W prezydium akademii za
siedli: członek Biura Poli
tycznego KC PZPR, wicepr. 
zes Rady Ministrów - Fl'an 
ciszek Jóźwiak-Wltold, minI 
ster spraw wewnętrznych -
Władysław Wicha, dowooGa 
KBW - gen. bryg, Włodzi
mierz Muś, przedstawiciele 
Wojska Polskiego, WOP, Mp 
i ORMO, 

W prezydium zajął rów
nież miejsce przedstawiciel 
wo.isk wewnętrznych Repu-
bliki Czechosłowackiej , 
płk. Jan Kucha,rz. 

Referat na temat hisrorli 
Korpusu Bezpieczeństwa We 
wnętrznego wygłosi! dow6d
ca KBW - gen, bryg, Wło
dzimierz Muś. 

Część oficj alną uroczysto
ści zako>1czono odśpie-"vaniem 
"Międzynarcdówki". 

W części artystycznej wy
stąpił zespół pieśni i tańc:I 
Korpusu Bezpieczeńslwa \Jle 
wnętrznego. 

----------
Osiedle "Przyjaźń", skła

dające się z 83 budynków 
hotelowych i 83 domi;,)w jed 
norodzinnych, posiada licz
ne urzadzenia socjalno-kul· 
turalne i usługowe, jak dom 
kultury, kino, stadion, ośro
dek zdrowia, apteka, laźnl", 
przed~zkole. żłobek, stołów
ki, sklepy itp. 

Dzień łlHszCgO wO.icwództ\va 
--------------------~~--

Osle,dle wyposażone jest w 
pełni w sieć urządzeil komn 
nalnych, posiadrt wodociągi 
j kanalizacj ę, sieć cieplną za, 
siloną w energię przez osie-

Generał 

Pen q 
opuścił Polskę 

WARSZAWA . (PAP). 21 
bm. opuścił Warszawę, uda
jąc się do Pekinu, wicepre~ 
mier Rady Państwowej i . mi 
ni ster obroilY riarodowej 
Chińskiej Republiki Ludo-

' wej generał Peng Teh-hual, 
który brał udział w Konfe
rencji Warszawskiej państw 
europejskich w sprawie za
pewnienia pokoju i bEzpie
cze!1stwa w Ęuropie w cha· 
rakterze obserwatora z ra
mienia Chińskiej Republiki 
Ludowej. 

Adam Boryczka 
skazany na karę 

śmierci 
WARSZAWA (PAP). 21 

bm. Wojskowy Sąd Gamlzo 
nowy w Warszawie ogłosił 
wyrok w sprawie Adama Bo 
ryczki, zdrajcy narodu pol
skiego - kolaboranta, mor~ 
dercy polskich działaczy nh~ 
podległościowych I partyzan 
tów radzieckich, a następnie 
wieloletniego płatnego agen
ta 'wywiadu amerykańskiego 
i angielskiego, szefa łączno
ści delegatury WIN. 

Wyrokiem sądu Adam Bo
ryczka skażany został na ka 
rę śmiercI. 

* * ~. 
V · ' 'd k k I f!. • Związków wOlewo Z a. on) erencla. Lamodomych 

dokQn'ala .UJyboru ,nowych władz 
W dnia-ch 21 i 22 bm. w 

"Domu' ,Koledarza" ~w Rzeszo 
wie obi'ad~wa'!a V Wojewódz 
ka Konferencja Związków 
Zawodowych. Na obrady 
przybyli: sekretarz KW PZFR 
w Rzeszowie tow. Orlik. 
przedstawici:el Centralnej Ra 
dy Związków , Zawooowych 
- Wierzbicki, kierownik Wy 
dzialu Oświaty Prezydiu,m 
WRN - Zmudka., przedsta
\'dcl~ l ~ZW , ZMP - ~- cMłynar
ski, oraz przedstawiciele or~" 
ganiza<:jl społecznych. 

................................ , ...... . 
Dzisia.t 

tzn. w poniedziałek (godzi
na 18) w sali Państwowego 
Teatru Ziemi Rzeszowskiej 

.,.50 lat 
piosenki warszawskiej 
w wYkonaniu popula,rnych 
pieśniarzy PolIIkiego Radia 

Janiny Godlewskiej 
Andrzeja Boqucki ego 

i .Czesława 
Aniołkie WiCZ8 
(ltkoml'ltn.iamrnt) 

W programie dużo hu
moru I satyry oraz błyska.
wiczna ankieta. "Nowin 
Rzeszowskich". 
Pozostałe bilety będzie 

można nabyć w kasie tea
łru od godziny 15. ......................... . ................ . 

Obradom przewodniczyla 
.' Irena Wojnarska, przewodni 
cząca Zarządu Okrę'gu Zwią 

zku Zawodowego Pracowni
ków Roln. i Leśn. 

Reterat sprawozdawczy 
Wojewód~iej Rady Związ
ków Zawodowych wygłosił 
tow. Stani-sław Haber, prze
wodniczący WRZZ. Po refe
racie wywiązała się ożywio
na dyskusja. -

, Jak wykazały" obr; dy, za
równo Woje,wódzka Rada 
Związków Zawodowych w 
czasie trwania swojej kaden 
cji, jak i Zarządy· Okręgu 
poszczególnych związków za 
wodowych oraz ogniwa zwią 
zkowe miał)' poważne osiąe 
nięcia w swoje pracy. Nale
ży zaznaczyć, że wzrosla ak
tywność ogniw związkowych 
w całym województwie, Szcze 
gólną, uwagę zwracano' na 
współzawodnictwo pracy i 
realizację podejmowanych zo 
bawiązań, dzięki czemu ta
kie gałęzie przemysłu jak che 
miczny, włókienniczy, drzew 
no-terenowy, budownictwo I 
transport pla,n za· ·rok ubie
gły wykonały w terminie. 

Dyskutanci zwrócili uwagę 
'na ' zoyt małezaInteresowa
nie się obniżką kosztów wła
snych przez WRZZ co sprzy 
jato szerzeniu się marnotraw 
stwa i rozrzutności. Przyk1a 
dem tego może być budownic 
two przemysłowe, które w 
roku uhiegłym miało 60 mln 
zł strat. Wielu dyskutantów 
domagal:o się by WRZZ wpły 
nęła na szybsze rozpatrywa-

nia wniosków racjonalizator 
skich, oraz by zakłady pracy· 
sprawujące szefostwo nad 
POM i PGR udziElały tym 
załogom rzetElnej pomo<:y. 

Najofiarniejszym związ-
kowcom zebranym na s81i 

.Prezydium WRZZ wręczyło 
dyplomy uznania. Otrzymali 
je: Zygmunt Walko, Anto;'!1 
Kluz, Tadeusz Łukasiewlez l 
Kazimierz Mi:kosz. 

Po z~kończeniu dyskusji ze 
brani przystąpili do wyboru 
nowych władz związkowych. 

W wyniku głosowania prt~ 
wodniczącym Wojewódzkiej 
Rady Związków Zawodowych 
ponownie został wybrany 
t,ow, Stanisław Haber, a se
kretarzami - Józef Krajnik 
i Tadeusz Sadaj. W skład 
prezydium WRZZ weszli: 
Weronika Gorczyńska, Zofia 
CZ8,rnlecka, Zbigniew Piekle 
lek, BIJlrsław Sikora, Antoni 
Kluz I Jan Gliwa. 

5 tys. młodzieży 
na zlocie 

w Bratkowieach 
Okblo 5 tys. młodzieży, w 

tym 600 sportowców pow, 
rzeszowskiego uczesŁnkzyło 
w niedzielę w Powiatow-ym 
Zlocie Przedfestiwalowym 
Młodzieży w Bratkowieach, 
połączonym z otwarciem ne
wego stadionu sportowego, 

r Nadrobił .. '.?1 
opóśnienia W organIZaCjI I 

akcji przeciwst~Dkowei 

W rama-ch zlotu odbyło sill 
szereg imprez sportowych, 
jak zawody lekkoatletyczne, 
pi/karskie, siatkówki, paka· 
zy walk bokserskich. Pu
char Prez. PRN w Rzeszo
wie za pierwsze miejsce w 
wieloboju 1. a, zdobył LZS 
z Jawornika Polskiego. 

W godzinach popołudnio
wych odbyły się liczne im
prezy artystyczne zakończo
ne wielkim festynem młodzie 
żowym. Ostatnia kontrola przy go 

towań do tegorocznej akcji 
przeciwstonkowej dokona
na w dniu gotowości tj. 12 
V. 1955 r. wyJ:;azała, że Qle
które powiaty nie są nale- -
źycle do niej przygotowa
ne. W powiecie Nisko np. 
brak należycie zorganizo
wanych drużyn poszukiwa
czy. 

Nie zorganizowano tam 
także szkolenia dla przo
downików wiejskich o
chrony roślin, kierow
ników drużyn technicz
nych, z terenu GRN Boja
nów, Przyszów, Nart-Nowy, 
Domastów i Jaroc in. 

Z!! Prezydium PRN Nis
ko zbyt mało wykazuje za
interesowania tą akcją 
świadczy słaba organizacj a 
w dniu gotowości i nieobec 

ność powiatowego pełno
mocnika akcji przeciwston
kowej na naradzie w Prezv 
dium WRN dnia 19 ma~ 
ja br. 

W powiecfe Dębica nie 
przeprowadzono szkolenia 
na terenie prezydiów GRN 
Nagoszyn i Bobrowa. W 
gromadzie Wola Dalsza 
pełnomocnik i przodowni
cy wiejscy nie zalntereso
v-'ali się przygotowaniami 
do akcjiprzeciwstonkowei 

Znacznie większe niedo
ciągnięcia stwierdzono w 
Państwowych Gospodar
s~wach R?lnych, gdzie daje 
SIę odczuc brak drużyn te
chnicznych i aparatury. Do 
tej pory nie przeprowadzo
no zebrań _z załogami gospo 
darstw dla zapoznania się 
z groŻi'lYm szkodnikiem. Dy 

rekcje zjednoczeń i zespo
łów muszą nadrobić WSZyst 
kie zaniedbania j na przy
szłość zwrócić baczniejszą 
uwagę na akcję ochrony 
roślin, 

Pierwsza lustracja prz'e
ciwstonkowa na terenie na 
szego województwa odbę
dzie się 27 i 28 maja br. 
i mieć będzie za zadanie 

, wykrycie' wszystkich samo
siewów ,ziemniaków na- ze
szłorocznych ziemnhczys
kach i zniszczenie ich. W 
wYpadku znalezienia ston
id na samosiewach, nale
ży natychmiast powiadomić 
przodownika ochrony roś
lin lub gromadzką radę 

narooową, a na terenie 
miasta miejską radę na
rodową.. - . -

Uwa~ll 

na TJlanfac;e lnu! 

Pchełka atakuje 
(r) Otrzymaliśmy ostatnio mel 

dunek, że na plantacjach lnu w 
pow. kolbuszawskim pojawiła 
sIę pchei:<., Obecnie w parz" 
wschadzenia inu wyrządza ona 
naj\viększe spustoszenia na plan
tacja.ch. 
Należy więc pilnIe sprawdzać 

swaje pala i w razie wystąpienia 
pchełki natychmiast zwrócić się 
do instruktai'a agratechnicznego 
lub instruktora OChrony roślin 
żądając niezwłacznego przyby
cia i pisemnego stwierdzenia 
pojaWienia się pchelki. Z tym 
zaświadczeniem i z umową kan
traktacyjną należy udać sIę do 
gminnej spółdzielni ,,5Ch", któ
ra wyda bezpłatnie potrzebne 
śradki chemiczne da zwalczania 
tego szkodnika. 

K. R. 
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C Z t~ KRYTYKA BYŁA SLUSZNAf z nowel 
phuderskiel 

placówki "Kiedy dyrektor t,rad zau
fanie załogi" - p od tym ty
tułem ukaza ł si ę w naszej 
gazecie w dniu 29 k wietnia 
br. artykuł krytykują cy dy
rekcj ę Zak ładów P rzemysłu 
Terenowego w Jaśle i PZPG 
w Dębicy. O poda nych w ar 
tykule faktach, k tóre pos lu
:tyły riastępnie za zasadniczy 
~ego temat, sygnalizowali 
wcześniej do redakcji nasi 
kore·spondenci i czy telnicy. 
Ponieważ w o dp owiedd na 

zaIl;1ieszczony artyku ł redak
cja otrzyma ła sygnały prote
stują'Ce przeciwko krytyce 
skierow.anej pod adrese m dy 
rekcji JZPT i jEj dyrektora 
tow. Kiełbiekiego , r edakcja 

. uważa za obowiązek po p'J
nownym, dokładnym i obiek 
tywnym sprawdzeniu wszyst 
kich podanych prze z autora 

., faktów, jeszcze raz do nich 
powrócić 

* G łówną i zasa dn icza część 
artyku ł u stano w i' kore

spondencja R. Ofiarskiego, 
której tekst przytoczony zo
stę1 w artykule p rawie w ca
łości. Przypomn ij my co jest 
jej tematem. Nasz korespr;n
dent Ro m an Ofiarsk i s ta je w 
obronie ni Ek tó ry ch robotni
ków z zakł o;d w Sko ły s zy
n ie (pod ległego J ZP T), k ~ó
rym dzieje s ię k rzy wd a , To 
samo sta nowisko zajm uje au 
tor artylm!u , Mowa jest wła
ściwie o ,i edny m robotniku, 
brygad ziście ob, Wo:itas iew i
czu, któremu po p os lu dy rek 
tor JZPT "obciął" premię za 

w dnIu 21 bm. w Wa rszawIe 
Odby ł s ię pog rzeb twórcy zespo
łu "Mnzowsze" , w y b itneg o kom
pozy tora T a clcusza Sygictyńs kle
go, Zwlo!<i kompozy to,'a o dpl'o
",'adzone p rzez tłu nl y nli eszkań
CÓW Warszawy i de lega c,te zes
połów a r tystycznyc h j placów ek 
kultu ra lnych ,z ca łego kraju . 
spo czę ły w Alei Zasłu żonych na 
cnien tarzu P o w azko \\'sk im. 

spóin!one oddanie karty pra 
cy. Czy fakt ten rzeczywiście 
miał miejsce? Bezwzględnie 
tak. Trzeba tu jednak przy 
okazji wyjaśnić - p.odając 
przykład ob. Wojtasiewicza 
nie mieliśmy i nigdy nie ma
my zamiaru brać ' w obronę 
ludzi łamiących wewnętrzne 
zarządzE'nia dyrekcji zakła
dów czy też "lekceważyć za
sady obrotu dokumentacji za 
kładowej" - jak to fałsz}
wie i tendencyjnie starają się 
zrozumieć towarzysze z dy
rekcji w Jaśle. Podkreślamy, 
chodzi o to, aby w każdym 
podobnym przypadku oceniać 
ludzi indywidualnie, wni'knąć 
w przyczyny, rozważyć wszy 
stko co jest "za i prżeciw" , 
Ob. Wojtaslewicz oddał kar
ty JJ6łnlej ja.k przewidywał 
termin. ale czy ktoA zasta
nawiał się nad tegO powoda
mi? 

Ob. Wojtasiewicz l lutego 
był obe'Cny na odp.rawre w 
dyrekcji, 2 lutego był na se
sji PRN i miał pewne powo
dy, które usprawiedliwiały 
późnIejsze, aniżeli przewidy
wał termin oddanie kar
tv pracy. Można mieć 
r"ównież poważne zastrze~ 
żenia czy "obcinanIe" pre 
mil po 30 proc. za jedno
ra7.0we tego rodzaju przewi
nienie bez wcześniejszego za 
stosowania Innych kar jest 
zawsze wychowawcze , Tym 
razem było wręcz inaczej. 

Należało więc nad zasygna 
lizowanym wypadkiem do
brze się zastanowić. I to nIe 
tylko nad tym jednym. Trze
ba było zastanowić się, czy 
ten wycinkowy przykład nie 
odzwierciedla czegoś wlęce~ 
- mianowicie sytuacji jaka 
w Skołyszynie Istnieje. Ob, 
Wojtasiewicz nIe jest Jedy
nym, który ma pretensje do 
dy rekcji JZPT. Podobnych 
jemu je,gt więcej. Można o
twarcie i po imieniu powle-

. dzieć - niektórym robotni
kom w Skołyszynie dzieje 
się istotnie krzywda. Nie je
den to był wypadek, że ro
botnky nie otrzymali na czas 
wypłaty, że "obcina" alę Im, 
nie wiadomo kiedy I za co 
premie, normy ltd. Czym tłu 
mac7.Yć takie np. zjawisko: 
niektórzy robotnicy wyrabia 
ją po 200 I więcej proc. nor
my, a płany produkcyjne na
łożone na ttgO robotnika czy 
też cały kolektyw nie ~ą wy
konywane, albo, że znowu 
majster zarobi mniej od swe 
go pomocnika. To są wycin
kowe tylko przykłady, ale za 
to aż dość charakterystyczne 
dla poparcia twierdzenia: w 

Skołynynłe istnieje sporo nie 
pol'Zl\dku i bałaganu_ Weźmy 

Inne fakty, które także w wy 
mlc,nlonym artykule nie by
ły wspomniane . 

W zakładzie slrołyszyńskim 
pracuje wiele kobiet. M. in 
w "rdzewni" pracuje Maria 
Ziemba, Zofia Chmiel, Stefa
nia Ziernba i inne. Od wyk)
nania ich zadań uzalEŻniona 
jest praca całej odlewni. W 
styczniu br. plany produkcyj 
ne odlewni były poważnie 
zagrożone i dlatego kierow
nIctwo' oddziału zwróciło siE: 
do tych kobiet, aby one obok 
swej normalnej pracy nadro 
biły zaległości, które powsta 
ly z przyczyn od nich niE za
lemych. Polecono Im praro
wać tyle Ile tego będzIe wy
magała potrzeba. W ten spo
sób od 15 do 31 stycwia ko
biety te pracowały po 12. a 
nawet 13 godzin na dobę i za 
dania dodatkowe wykona
ły. Jednak wyprodukowane 
przez nie jednosbki były fał
szywie wpisywane do kart 
pracy. 

Ponadgodzinowa praca zaUczo
ną była bowiem do S-godzinnego 
dn!a pracy, na skutek czego 
wykonane przez nIch normY 
przewyts7.ały nawet ZOil proc. Ta 
metoda miała doprow,,"ozić do 
unlkn!ęcia zanlaty godzin n .. d
Jtczbowych. Ale zno wu wy~ ..,ld 
procent wy kon3,Dla norm ",zbU
d,1I u pracownIka !lo soraw nor
mowanla zastrz e!enla co do re
alno~cl norm , które następnie 
zostały "urealntl'oe", Skutek tej 
całej hIstoriI by! m. In, {ald, że 
w spomniane pra cownl r, e nie 0-
tr7.ymaly pełnego w y nal; roclzenla 
za wykon .. n. j ednost.ki pod c~as 
pracy w godzinach nadliczbo
wyr,h. 

W pedobny sposób wyglą
da praca Czesława Zawi~zy 
'1 Jana Oleszkowlcza. PonIe
waż pracują oni na jednym 
stanowisku systemem zmia
nowym, to w wypadku gdy 
jeden z nich odchoozi na ur 
lop, drugi musi zastępować 
miejsce urlopowanego, pra
cując również ponad określo 
ną liczbę godzin, za co nIe 
otrzymuje zapłaty ustalonej 
godzinami nadliczbowymi. 

Czy wobec tego jest tu 
wszystko w porządku, czy 
pretensje robotników nIe ma 
ją uzasadnienIa? Jest rów
nIeż prawdą, że nie Qez wi
ny są ci czy Inni robotnicy 
Skołyszyna . Nienajlepiej W'J 
gląda dyscyplina pracy, icb 
obowiązkowość I <Idpowie
dzialność za gospodarkę za
kładu. Niemało jest również 
wypadków bezwstydnego o
kłamywania i oszukiwania 
kierownictwa i ,dyrekcji. Te 
sprawy są zresztą t<lwarzy
szom w Jaśle znane. Dyrek
cja JZPT przy tym wszyst
kim dotkliwie odczuwa brak 

potrzebnej Jej pomocy od 
WZPT. zwłaszcza w spra
wach technicznych. Mimo 
tych trudności, dawno JUZ 
należało uregulować gospo
darkę zakładu sk{)łyszyńskle 
go, ustalić jednolite normy 
pracy, ukrócić oszustwa l w 
ogóle zaprowadzić należyty 
porządek. Wówczas więk · 
szość rołxJtnlków nie miała
by pretensji do dyrekcji 
JZPT, natomiast Inn! nie 
znajdowaliby · okazji do bez
karnego okłamywania czy 
oszukiwania zakładu. 

A zatem - artykuł sygna 
Jizujący o sytuacji w Skoły
szy nie by! potrzebny, po
trzebna byłaby w tym uję
ciu krytyka dyrekcji JZPT 
na czele z tow. KIełbickim 
Nalehło r6wnld (artykuł te· 

go nie uczynił) zwr6cle uwagę 
podstawowej organizacji partyj
nej w Skolyszynle, na jej ospa
łość , tolerancyjność i na zanied
banIa w pracy mltsowo-polltycz
nej z załogą. 
Być może - oddzielnej u

wagi i ustosunkowania siE: 
wymaga sprawa zacytowa
nej w artykule rozmowy mię 
dzy przew. rady oddziałowej 
L. Jagielskim a przew. ra
dy zakładowej przy dyrek
cji - Szląwskim, jaka to
czvła sie na tf'mat owych 
premii, podczas kt.Órej tow. 
Szlawski miał oŚ\viadczyć: 
" ~ ja o niczym nie wiem, mnie 
dyrektor do takich spraw nie 
wola"". itd. Sądzę jednak, 
że nie ma większej potrzeby 
nad tego rodzaju nieistotny
mi zresztą drobnostkami roz 
wazac. Kto ma rację czy 
tow. Jagielski czy Szlawskl 
- trudno ustalić. 

• 
Z asadniczą wątpliwość bu 

dzą wnioski wyciągnięte w 
artykule przez autora, skie
rowane przeciwko dyrektoro 
wi JZPT tow. Kiełbiekiemu, 
Wspomniałem, dużą winą 

tow, Kiełbickiego jest to, że 
nie ,wpłynął w sposób rady
].:;nlny na zmianę i uzdrowi P. 
nie at,mosfery w Skołyszy-

• nie. Również wcześniej tow. 
Kiełbicki w wielu wypad
kach lekcewatył zasadę ko
leglalnośd, pomijał zwłasz
cza rolę rady zakładowej. 
Niemniej ten błąd dość daw 
no już został wyeliminowa
ny. Wysunięte przez autora 
uogólnienia nie m;lją fakty
cznie podstaw_ Tow. Kieł· 
bicki na ogół jest dobrym 
kierownikiem I <Irganizato
rem, cieszy się zaufaniem i 
na tak ostrą krytykę, jaką 
zawierał artykuł "Kiedy dy
rektor traCi zaufanie załogi" 
istotnie nie zasłużył. 

Praca dziennikarza jest za 

szczytna ale I trudna, wyma 
ga duieg<l wyrobienia I przy 
gotowania, wymaga trzeź
wej, obiektywnej i głĘbokiej 
analizy zjawisk życia codzien 
nego. W tym wypadku au
tor artykułu zapomniał o naj 
ważniejszym obowiązku -
~ożłlwle wszechstronnym l 
obiektyWnym ustaleniu praw 
dy. Materiał sprawdzał jed- ' 
nostronnie, oparł się na jed
nostronnych wypowiedziach. 
I nie miał takich dowodów, 
które mogłyby go upoważ·. 
nić do wysuwania tak poważ ' 
nych wniosków. Autor arty
kułu popełnił błąd I w sto- · 
sunku do niego wyciągnięte 
zostały przez redakcję odpo
wiednie konsekwencje. 

• • • 
W zwIą2Jku z artykułem 

"Kiedy dyrektor traCi zaufa 
nie załogi" pozostaje jeszcze 
do omówienia sprawI> samej 
postawy jaką zajęli wobec 
artykułu towarzysze z dyrek 
cji w Jaśle. Stwierdziłem: 
sporo z wysuniętych warty 
kule faktów zwłaszcz;l te, 
które odnosiły alę do zakła
du w Skołyszynle, n~tępnie 
krytyka personalnego dyrek 
cjt tow_ KO!iI;l - są uzasad
nione I prawdziwe. Należa
ło więc spodziewać się , że 
towarzysze w dyrekcji, tow. 
Kiełbieki, tow. Bażyk - se
kretarz org. partyjnej I In
ni, z partyjną szczerością ! 
otwarcie ustosunkują się do 
krytyki prasowej, z słusznej 
krytyki wyciągną odpowied
nie dla siebie wnioski, prze
myŚlą ją. Jeżeli natomiast 
ostra krytyka samego dy
rektora okazała się niesrusz
na' to mamy różne możliwo
ści ku temu, aby ją sprosto
wać. 

Wykorzystanie tego mo-
mentu dla zamanifestowania 
swego protestu przeCiwko ca 
lemu 8.rtykułowi na pewno 
nie było właściwe. Zajęta 
przez towarzyszy w Jaśle j)O 

stawa budzi wątpliwość czy 
na pewno dobrze przyswoi!! 
sohie uchwały III Plenum 
KC. \ 

Mocnl\ wymowę ma przy 
tym wszystklm zasygnalizo
wany nam ostatnio fakt 
zwołnIenia ze stanowiska bry 
gadzlsty w Skolyszynie ob. 
L. Jagiet'skiego. który ' dawał 
Infonrla.cje do koresponden
cji R. Ofia.rsklego_ 
Należy sądzić, że poruszo

ne powyżej sprawy zostaną 
przez towarzyszy z dyrekcj i 
JZPT, .przez jej org:mizacj~ 
partyjną oraz przez WZPT 
odpowiednio przemyślane. 

ZYGMUNT WOJTOWICZ 

w roku bIeżącym juł n 
ochotników pion iersldego za
ciągu z naszego wojew~dztwa 
przeszło do pracy w panstwo
wych gospodarstwach rol
n y ch. WIelu z nich pracuje W 
PGR powiatu przemyskiego. 
poniżej drukuj erny llst pio

nierów z powIatu mieleckiego, 
którzy od kilkunastu dni pra
cują w PGR Korytn!kl, napi
sany do towarzyszy z zarządu 
wojewódzkiego ZMP. 

DRODZY 
TOWARZYSZE! 
Pierwsze dni pobytu tO 

tych naprawdę malown1 
czych stronach . p;zyniosly 
nam wiele wrazen. Przv
dzielono nas do PGR Ko
rytniki zespól Nehrybka. Go 
spodarstwo nasze oddalone 
jen o 10 km ocl Przemylla.. 
Do Sanu mamy ntecaly ld
lometr, do poczty, ki114 ł 
sklepów, które znajdują się 
w Krasiczynie także tyLko 
1 km. Do naszego gospodar 
stVXL przyjechało jeszcze 7 
pionierów z powiatu jaro
sławskiego i przeworski.ego. 
Szybko zaprzyjaźniliśmy się 
% sobq. . 

Okolica. jest tu naprawd" 
piękna. Samo gospodarstwo 
także przypadŁo nam· do gu 
stu. M ieszkamy w pałacu. 
byŁego ob szarni ka. Do pracy 
przy stąpiliśmy 29 kwietnia 
Pracujemy obecnie na plan 
tacjach chmi elu. Praca jest 
doU ciężka, mi,mo to nie 
tylko wykonujemy, Q!e czę
sto przekraczamy dzienne 
nor my. Warunk i bytowe me 
są nadzwyczajne, byti§my 
jednak na to przygotowani. 
Otl'zymaliśmy pościel ł u
brania robocze . Wyżywienie 
jest niezle. Wszelkie' niedo
magania usuw amy wspól
n i e z kierowni ctwem. 
Stwierdzić można ogÓlnie, 

że wszyscy nasi pioni erzy sq 
zadowoleni z nowej pracy, 
a co najważniej sze ni kt n ie 
chce ucie kać. Prawi.e zupeł. 
ni e zaniedbana j est w PGR 
praca kulturalna. Sądzimy, 
jednak, że wspólnym wysil 
kiem i t en "y,gór" zdołamy 
zlikwidować. 

Za Waszym· po§rednic
twem zwracamy się do mUl 
dz!eży powiatu mieleckiego 
z gorącym wezwaniem, by 
jak najHczniej wstępo
wała w szeregi pioni erskie
go zaciągu. 

O dalszej naszej pracy 114 
piszemy następnym razem. 

Serdecznie Was pozdrc.wia-
':'''j . 

.Józef Sledzlana 
Edward Gąska 
Jan Grzelak 

~~~.",,~~~ , . . 
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Stryj ProspEr un i ósł w górę ramiona. twarz jego 
drgała, wił się na swym fotelu. Simona usłyszała jego 
lEkk ie sapnięci e ; rnogl0 ono oznaczać równie dobrze 

I n ~ec i Erpliv;ą o dmowę j ak wyraz bezradności; ale mo-
gło t e ż oz n 8c::a ć wszystko, co k<tokolwiek z obecnych 
chcia ł by w nim us łyszeć . Sapnięcie to bylo wszystkim, 
co odpowie ,ziaj na Dytanie Simony . • 

S im0na podpi sa ła . 
8 

T o c o p r z e m I i a. 

Ale j u;': te j samej nocy, leżąc w swej Izdebce, żało
wala tEgO co uczyn iła . 

Nigdy, za n ic n ie powinna była tego podpisać. Tak 
wiele j u ż znios ł a , t ak długo wytrzymała. Potrzebny 
był jEsz::ze jE den, osta lniwysilek, jeszcze tyllro to jed
no ost a tn ie "nie" - i teraz, w tej ostatniej chwili, za
lam~,ła siq. zawio ła . 

A ni stryj Pro:;:per . an i wszyscy "rozsądni kupcy" ra
Zf m wzi ęci ro ie zdo13 liby pozbawić jej czynu wartości 
i sens u. Tyl ko ona sa ma po trafiła to uczynić zbrodni
czym g ł upstWEm sw go podpisu. 

Dobrowol ni E pod _ptala, skalała, przekreśliła to co 
było najlc sze w JEJ życiu , Nie umiała patrzeć dłużej 
w umeCZ0na 7.r0manona twarz stryja Prospera. ule~la 
Vi osta tniEj 'rh " ' j!i s ł a bości. i przez to sama zaparła się 
SWEgO czyn u, spar ~ aczyła go. 
Ws~:vstko w og ' le spartaczyła. Całe swoje żYcie po

ps ula Bo ia :że ki ŻyĆ t eraz po tym nieszczęsnym pod
pi sie? Zaparła s ię n ie tylko samej siebie, sprzeniewi" .. 
rzyła s ię rci w ież swe mu ojcu. 

Co pocz Cł ć teraz? Ni e widzi nikogo, kto by jej mógł 
dz i ś pon:dzi ć , J Edynego czlowieka, który got6w był 
m iał możność pomóc jej, odEpchnęła od siebie, glu-

2Bł "s I M o N AU 

plo, bezmyślnie, z fałszywej wdzlęcZlllości dla willi 
Monrepos. 

Ale nie wolno jej myśleć wciąż I wciąż tylko o tym 
samym. To może doprowad z i ć do obłędu . 
Ocknęła się, kurczowym wysiłkiem woll wyrwala 

z pnygnębienia i bezwładu. Sięgnęła d'o swoich ksią
~ek. 

I ?;nowuż ksią 7Jki przysłoniły miłosiernie rozterkę 
ducha: to, co działo się dalej po śmierci Joanny, do 
tego stopnia pochłonęłO jej uwagę, że zapomniała o 
własnych strapieniach. 

Czytała o tym, jaką pamięć pozostawiła po sobie 
Joanna i jakie były po jej śmierci losy ludzi, z który
mi się stykała. Dowiadywała się z ponurym zadowo
leniem, jak to większość przyjaCiół, któn:y ją opuśclli 
i zdradzili oraz większość wrogów, którzy przeciw 
niej judzili , niedługo cieszyła się owocami swej przy
jaźni i zawziętej nienawiści. 

W ksiąi~e anegdot czytała Simona, że większa część 
owych sędziów, którzy skazali na śrr:ierć biedną, nie
winną . Joannę, jeszcze w doczesnym życiu dosięgła 
kara Boża . 

Kaznodzieja Nicolas Midy, który przed spaleniem 
Dziewicy na stosie potępi! ją w swoim kazaniu, już 
w siedEm dni później zarazi! się trądem i umarł. 

W miesiąc po męCZEństwie Joanny zmarł też Inny 
z jej sądziów , Nicola,s , opat z Jumieges, 

Kanonik Loisseleur. duchowny, który zakradłszy siE: 
do celi Joanny, udaw a ł przed nią kłamliwie wziętego 
do niewoli stronnika j ej obozu politYCznEgO, i aby wy
dobyć z niej zwierzenia , podstępnie wkradł się w jej 
zaufanie, zmarł nagłą śmierci ą , w ciemności, na kuple 
gnoju, nie otrzymawszy nawet ostatnich sakrarrientów. 

Marnie skończył również oskarżyciel Joanny, ka-

Ody Maltre Le.val1tour Iko1!czył czytaf. wskazał palcem zdobnym 
w plerłe\d na wolne białe miejsce pod tekstem ośwIad.czenla 

I rzekł :I DlewzruszoD/I uprzejmoĄclą: 
- TU proszę Mademolselle, tu jest mIejsce na podpis. Simona 

• prośba, w glosie zapytała, stryja Pr05pera czy ma pQIlpi~at. 

Llon P'euchtwanger 

nonik d'Estivet, który tch6rzllwie zelżył był swą bez
bronną ofiarę. Zwłoki jego znaleziono w ka'nale ście

_ kowym za murami miasta Rouen. 
Sam biskup Cauchon, który był przewodniczącym 

trybunału, niedługo cieszył sifl zaszczytami, którymi 
obsypali go Anglicy w nagrodę za usługi, jakie im od
dał w nik.czemnym procesie. Zmarł nagłą śmiercią, 
podczas kiedy Btrzy±ono mu wlosy . Po $miErci został 
przez pa.pleża ekskomunikowany, a kości jego rzucono 
psom na pożarcie. 

Ale nie tylko wielu spośród sędziów J02nny spot
kała zasłużQna kar,a, opowiadała z mściwym zadowo
leniem pozłacana książka anegdot; także i cały szeng 
Innych jej wrogów nie uniknął już w życiu doczesnym 
marnego końca. 

Należał do nj.ch przede wszystkim wódz I ulubieniec 
króla La Tremoille, człowiek dla k tórego żadEn środek 
nie był zbyt nikczemny, JEśli mógł spowodować zagła
dę Joanny. Simona czytała, jak w rogowie jego po 
śmierci Joanny coraz bezwzgledniej go prześladowali, 

! jak w końcu także sam król odw róci! się od niego, 
tak samo jak opuścił i odwrócił się był od Joanny. 
Pewnego razu, kiedy na pozór był jeszcze w najwlQk
szych łaskach u króla Karola i bawił u niEgo w gości
nie na zamku w Coudray, wrogo,vie La Tremoille'a 
zakraodli się nocą do komnat zamkowych. Uzbrojeni od 
stóp do głów, wtargnęli przemocą do sypialni, w któ
rej ~oczywał La Tremoille, wyciągnęli go z łóżka l 
ciężko zranili. Otrzymał cięcie szpadą w brzuch i tylko 
dzięki swej otyłości i grubej warstwie tłuszczu uni1mął 
śmierci. 

(c. d. n.) 
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Przemówienie towarzyszaN. S. Chruszczowa 
na Wszechzwiązkowej Konferencji . Pracolfników Przemysłu 

MOSKWA (PAP). Na Wszech
związkowej Konferencji Pracowni
ków Przemysłu, która obradowała 
ostatnio w Moskwie, wygłosił prze
mówienie pierwszy sekretarz KC 
KPZR - N. S. Chruszczow. 

Zanim przejdę do uwag na temat 
pracy naszego przemysłu - powie
dział m. in. N. S. Chruszczow -
chciałbym przytoczyć pewne liczby· 
i fakty charakteryzujące sytuację w 
rolnictwie. Uchwały Partii w spra
wie dalszego rozwoju rolnictwa ma
ją wyjątkowo doniosłe znaczenie. 
Istnieją wszelkie podstawy, by za
łożyć, . że zadania postawione przez 
styczniowe Plenum Komitetu Cen
tralnego Partii zostaną wykonane 
nie w ciągu 6 lat, jak przewidywa
no, lecz w ciągu 3-4 lat. (Dlugotrwa 
łe oklaski). 

Oto niektóre liczby dotyczące go
spodarki zbożowej. Wiadomo, że roz
wój gospodarki zbożowej i na tej 
bazie rozwój hodowli jest głównym 
zadaniem wysuni~tym w uchwale 
Plenum KC. 

Plan przewidUje zwiększenie ob
lZaru zasiewów zbóż w roku bieżą
cym o 18 milionów 587 tysięcy ha 
w porównaniu z rokiem 1953. Je
.tem jednak przekonany, :!e kołcho
zy i sowchozy plan ten nieco zwlęk
.Hł\ 1 że niewątpliwie zostanie on 
wy.konany z. nAdwyżką. W roku u
biegłym zaorano przeszło 17 mlllo
n6w ha odłorów l ugorów :r.amlut 
pllllnOW8.%lYch 13 milionów ha. 

.r.,U dodamy do teto 2 miliony h. 
aoranych wioen" to jedyni. dzi4lki 
acoepadarowaaiu odlotów uZYlka" 
IDY około 20 m11ionów ha zlIiew6w. 
:.11 zbierzemy tylko po 60 pudów 
lJboia z hektara, to kraj otrzyma 
dodatkowo 1.200.000.000 pudów zbo
ta. Jest to dość pokaźne uzupełnle
~ tego, co mieliśmy poprzednio. 
J to powinno nas napawać radolcl,. 
Dzięki czemu zdola1iśmytak szyb

ko roZllnn;yć obszar zaslew6w I ZA
łożyć tn'lały fundament pod dalszy 
ro~ój gospodarki zbożowej? Dzięki 
temu, :te nasz potężny przemysł so
cjallstyc:zmy wyposażył okręgi zago
.podarowywanla odłogóW- w dostA
teczną ilość dobrych maszyn. 

Stało się to możliwe dzięki boha
terskiej pracy naszej klasy robotni
czej, naszego chłopstwa kołchozowe. 
'o, dzięki temu, :te Komsomoł na 
wezwanie partU skierował do tych 
okręgów wiele tysięcy swych naj
lepszych ludzI. 

Mimo spóźnionej wiosny, siewy 
wiosenne przebiegają znacznie lepiej 
nii w roku ubiegłym. Do Ul maja 
w kołchozach i sowchozach zasiano 
zbóż o 16.300.000 ha, (w tym pszeni
cy o 11.750.000 ha) więcej niż tym 
lamym okresie roku ubiegłego. 

Szybko wzrasta obszar zasiew6w 
kukurydzy. Kołchozy i l!Owchozy wy 
kazują w tym zakresie wielką Ak
tywność, a od Ich aktywności zale
ży bardzo wiele. Dowiedziono w 
praktyce, że kukurydza to potężny 
środek rozwoju hodowlI. 

Siewu kukurydzy dokonuje się w 
roku bieżącym na wielką skalę I w 
szybkim tempie. Przewiduje się za
sianie 16 milionów hektarów kuku
rydzy, wobec 3,5 miliona ha w ro
k\,! 1954. Do 15 maja zasiano o 4,5 
miliona ha kukurydzy więcej niż w 
analogicznym okresie roku ubie
głego. 

Warunki klimatyczne w większo
ści okręgów są w roku bieżącym do
bre, wszędzie jest dość wilgoci. Jeśli 
nie zajdą jakieś nieprzewidziane 
okoliczności (a w przyrodzie nierzad 
ko to si!l zdarza), możemy się spo
dziewać w roku bieżącym dobrych 
plonów. 

Pewne Wyniki mamy r6wnlet w 
dziedz1nle hodowlI. Dane wskazują, 
te globalny udój mleka w Ciągu o
statnich 7· miesięcy zwiększył się o 
840.000 ton, czyli o 29 proc. w porów 
naniu z tym samym okresem lat 
1953/54 oraz o 1.424.000 ton, czyli o 
60 proc.· w stosunku do lat 1952/53. 
Do 10 ' maja 1955 roku dostarczono 
w ramach dostaw i sprzedano pan
stwu o 22 proc. więcej mleka niż 
w analogicznym okresie 1954 roku. 

Osiągnięcie to zawdzięczamy te
mu, że partia potrafiła zwiększyć 
zainteresowanie materialne kołchoź
ników w podniesieniu hodowli, 
wzmóc ich inicjatywę, przykuć uwa
gę organizacji partyjnych do spra
wy rozwoju rolnictwa, zasilić kadra
mi ośrodki maszynowo-traktorowe. 

Z tych danych, 'dotyczących gospo 
darki zbożowej i hodowli wynika, 
że uchwały styczniowego Plenum 
KC Partii są pomyślnie realizowa
ne. Nie oznacza to oczywiście, że 
obecnie można osłabić uwagę po
święcaną rolnictw~ I pozcstawlć 
wszystko samopas. Powinniśmy rów 
nleż I nadal przejawiać wytrwałość 
w walce o rozwój rolnictwa i lep
szą jego organizację. Naszym celem 
iest osiągnięcie tego, aby rolnictwo 

socjalistyczne obficie zaopatrywało 
ludność w artykuły. żywnościowe, II 
przemysł w surowce. Mamy wszel
łde dane, by zadanie to rozwiązać. 

N. S. Chruszczow omówił następ
nie problemy przemysłu. 

Wrogowie mogą powiedzieć
stwierdza mówca - że napotykamy 
duże trudności, jeśli tak szeroko o
mawiamy sprawy przemysłu, że sy· 
tuacja w przemyśle kształtuje się 
niepomyślnie. Nie jest to, rzecz jas
na, zgodne z rzeczywistością. Prag
niemy, aby było jeszcze lepiej , a pod 
tym względem nie ma żadnych gra
nic. Dlatego będziemy regularnie 
stawiali i omawiali te lub inne pro
blemy rozwoju gospodarki narodo~ 
wej. 

Jak pracuje' nasz przemysł? Pra· 
cuje pomyślnie. Już obecnie można 
powiedzieć, że piąty plan pięciolet
ni zostanie wykonany z nadwyżką. 
O czym to świadczy? SWiadczy o 
tym, jak ofiarnie pracuje pod kie
rownictwem Partii Komunistycznej 
I Rządu Radzieckiego nasza klasa 
robotnicza, chłopstwo kołchozowe, 
inteligencja radziecka. (Długotrwa
łe oklaski). 

Naród radziecki· pod kierownlc~ 
twem Partii Komunistycznej odniósł 
eP<lkowe zwycięstwa. W wyniku re
alizacji linii generalnej Partii Ko" 
munlstycznej, kraj nasz przekształ
cił się z kraju zacofanego I rolnicze 
go \v przoduj ące mocarstwo prze
mysłowo - kołchozowe. 

Kieruj"c się naUkĄ Mark.a-Engel
sa-Lenin a-Stalina naród radziecki 
zbudował !OCj aUzm l niezłomnie kro 
czy drogą komunizmu. Zadanie na
Rze polega na tym, by nadal umac
niać potęgę Związku Radzieckiego, 
rozwijać gospodarkę narodową, w 
szczególności przemysł ciężki, i na 
jego podstawie - przemysł lekki I 
rolnictwo, dążyć do nieustannego 
podnoszenia dobrobytu narodu. Na
szym zadaniem jest wszechstronne 
umacnianie braterskiego sojusżu kla 
sy robotniczej i 'chłopstwa, wielkiej 
przyjaźni narodów naszego kraju. 
Jest to wytyczna całej działalnoścl 
naszej partiI. 

Nasz przemysł - mówił dalej N. 
S. Chruszczow - posiada olbrzyrriie 
rezerwy. ale rezerwy te są jeszcze 
żle wykorzystywane. Słuswie zwró
cm na to uwagE: wszyscy mówcy. 
Uczestnicy konferencji jednomyślnie 
popierają opracowane przez Komi
tet Centralny Partii i Radę Minis
trów ZSRR śro<ikl dalszego rozwo
ju naszego przemysłu socjalistycz
nego. 

Dzięki lepszej organizacji pro<iuk
cjl możemy znacznie zwiększyć pro
dukcję przemysłową ·na istniejących 
powierzchniach produkcyjnych, wy
korzystując to samo urządzenie. 
Przez lepsze wykorzystanIe metal1 
możemy zwiększyć 1,5 - 2 razy pro 
dukcję wyrobów metalowych. N. S. 
Chruszczow przytoczył następnie 
szereg konkretnych przykładów 
św~dczących onieodpowiednim 
dość · często wykorzystywaniu me
tali. 

Przy budowle przedsiębiorstw prze 
mysłowych stosuje się dotychczas 
mało żelbetonu, co prowadZi do nie
racjonalnego zużycia wielkich Hości 
metalu na konstrukcje metalowe. 
Niektórzy architekci us'iłują uzasad
nić stosowanie na szeroką skalę kon 
strukcH metalowych koniecznością 
budowania trwale i szybko. Co się 
tyczy trwałości, to wiadomo, że ju;' 
nasi przodkowie zbudowali bez sto
sowania konstrukcH metalowych 
dzwonnicę Iwana Wielkiego, której 
trwałości może pozazdrościć wielu 
współczesnych budowniczych. 

Co się tyczy terminów budowy, 
to przy właściwej organizacji zasto
!Qwanie :!elbetonu mo:!e dać jak naj 
lepsze wynikI. 

N. S. Chruszczow podkreślił, że 
zarówno w budownictwie, jak i w 
innych dziedzinach produkcji konie
czne jest zwrócenie większej uwagi 
na ekonomiczną stronę całego zagad 
nienia. 

A ile zbędnego metalu idzie na 
wióry! stwierdza Chruszczow. 
Dzieje się to wskutek inercji wielu 
naszych kierowników gospod:n
czych. którzy ' nie troszczą się o do
skonalenie produkcji, o wprowadze
nie nowej technologii umożliwiają
cej prawie całkowitą likwid"cję 
strat metalu. Nowoczesna technil,a 
daje w tym ukre61e wielkie możli
wości. 

Stosowanie na szeroką skalę urzą
dzeń do odkuwania w matrycach, 
wprowadzenie metody odlewu pre
cyzyj nego i wielu innych srodków 
technicznych umożliwia zmniejsze
nie do minimum !loki strużyn. 

Vi' rzeczywistości zaś przedmiot 
kuty waży .niekiedy 10 kilogramów, 
a uzyskany z niego element - l ki
logram. Oznacza to, że 9 kilogramów 
metalu poszło na wióry. Marnuje się 

przy tym wiele pracy tOkarzy i fre
zerów, zużywa się wiele energII elek 
trycznej. nieracjonalnie wykorzystu
je s i ę urządzenia. 
Następnie N. S. Chruszczow mó

wil o konieczności rozszerzenia a
sortyment1\ wyrobów walcowanych. 
Można zao;:zczędzić wiele metalu ~ 
oświadczył mówca - .ieśli . produko
wać będziemy asortyment wyrobów 
walcowanych bOl':atszy pod wzglę
dem kalibru, rozmiarów i jakości. 

Olbrzymie znaczenie dla dalszego 
rozwoj u przemysłu ma specjal izacj a 
produkcji, kooperowanie w przedsię- . 
biorst"vach i w gałęziach przemysłU. 
Każdy minister chce organizować 
produkcję w zamlmiętym kręgu. w 
ramach przeds iębiorstw swego mi
nisterstwa. J('st to nierozsądne, zwła 
szcza w naszych warunkach socjali
stycznych. Zadanie polega na tym, 
aby pÓjść po linii specjalizacji I 
szerokiej kooperac.i! w produkcji. 
Kooperacja powinna być nie tylko 
wewną tr7,-ministerialna, lecz rów
nie;i: między-ministerialna. stworze
nie wy specj alizowanych zakładów 
pozwoli zorganizować masową pro
dukcję \\ryrobów przemysłowych wy 
sokiej jakości i tańszych, umożliwi 
szybkie usunięcie chałupnictwa w 
tej dziedzinie. 
Więcej uwagi należy poświęcić roz 

wojowi przemysłu budowy obrabia
rek, narzędzi I przyrządów. Należy 
wszechstronnie doskonalić ' technikę 
produkCji i nieustannie wyposażać 
wszystkie gałęzie przemysłu w naj" 
nowSz.e urządzenia. Będziemy to mo 
gU robić tylko pod warunkiem, je" 
śl! nasz przemysł budowy obrabia
rek I przemysł narzędziOWY będą 
znacznie. wyprzedzać rozwój Innych 
gałęzi przemysłu. Nie można praco
wać na obrabiarce, aż stanie się nie
zdatna l dopiero wówczas zmieniać 
-ją lub modernizować. 

Aby mieć pierwszouędne urządze
nie, powinniśmy wszechstronnie 
rozwijać produl<cję obrabiarek, u
sprawniać pracę biur konstrukcyj
nych, instytutów naukowych, wciąg
nąć do pracy nad tworzeńiem no
wych obrabiarek naszych najlep
szych konstruktorów i wynalazców. 
Należy im stworzyć warunki twór
czej pracy. 
Będziemy oczy'viścle musieli na

dal budować nowe zakłady prze
mysłowe. Należy je jednak budować 
rozsądnie, rozwijać i rozszerzać te 
gałęzie przemysłu, które tego wyma
gają. Byloby jednak rzeczą nieW)'ba
czalną, gdybyśmy nie wykorzystali 
h:kiej rezerwy zwiększenia produk
cji jak odnowienie parku obrabiarek 
i zastosowanie no"vej technikI. Jest 
to również rozszerzenie produkcji, 
ale rozszerzenie dokonywane przy 
mniejszym nakładzie sił i środków. 

Wiele uwagi poświęcił N. S. 
Chruszczow zagadnieniom planowa
nia. Podlueślil on, że należy plano" 
wać produkcję nie tylko w skali ca
łego kraju, lecz również w skali 
poszczegÓlnych okręgów gosp~dar
czych, lepiej wykorzystując wszyst
kie ich możliwoścI. 

Obecnie prawie każda fabryka ma 
swą odlewnię, WIPl"avrd,zie kie!pską, 
ale własną. A dlaczego by nie stwo
rzyć okręgowych zakładów $odlew
niczych, które byłyby odpowiednio 
zmechanizowane i obsługiwałyby COl

le okręgi przemysłowe. 
Należy także stworzyć kilka wy

specjalizowanych, zorganizowanych 
według ostatniego słowa techniki, 
zald8dów produkujących różnego ro 
dZ!1;u silniki Diesla. 
Ważną rolę w zaspokajaniu rosną

cego zapotrzebowania ludności ' na 
to wary powszechnego użytku powi
nien odegrać przemysł miejscowy I 
spÓłdzielczość rzemieślnicza. Należy 
dokonywać centralizacji Ikoncentra 
cji tej produkcji, wyposażać przed
sięb iorstwa przemysłu miejscowego 
w nowy sprzęt techniczny, wprowa
dzać w nich nową przodu .iącą tech
nologię; wówczas otrzymamy od 
przemysłu miejscowego 2-3 razy 
więcej artykułów powszechnego u
żytku, tańszych i wysokiej jakości. 
Umożliwi to nam lepsze zaopatrzenie 
ludności w niezbędne towary po
wszechnego użytku. (Oklaski). Bę
dzie to oczywiście wymagało pew
nych inwestycji, które jednak szyb
ko się zamortyzują· 
Omawiając zadania w dziedzinie 

uRprawnienia planowania N. S. 
Chruszczow podkreŚlił znaczenie po
wziętej niedawno uchwały w spra
,,,-le podziału Gospłanu na Państwo
wą Komisję Planowania, która po
winna zajmować się problemami 
planowania perspektywicmego, i n:; 
Kom isj ę Ekonomiczną, która powin 
na zajmować się problemami plano 
wania bieżącego. Oba te organy po
w inny się wzajemnie uzupełniać. 
Nie możemy się obejść bez plano
wania perspektywicmego, lecz nit 
możemy obejść się również bez pla~ 
nowania na bieżąco. 

Potrzebne nam są plany rozwoju 
gospodarki narodowej nie tylko na 
rok i nie tyl ko na jedną pi~ciolatkę, 
lecz również na dłuższy okres. p l) 
winniśmy mieć plan.v perspektyv,-;
czne szeregu gałęzi gospodarki, a 
zwłaszcza energetyld na 10-15 lat. 

Kto powinien opracowywać plany 
perspektywiczne? Powinien to robić 
Gospłan z pomocą instytutów nau 
kow,Ych. Opraco wywanie planów na 
długie okresy uzbrajc>ć będzie ludzi 
radzieckich w j asną perspektywę 
marszu naprzód d rogą komun izmu, 
pokazywać będzie l,iedy w tych lub 
innych gał ęziach przemysłu prze
ścigniemy naibardziej rozwin ięte 
kraje kapitalistyczne pod względem 
prod ukcj i na głowę ludnesCl. 
Może kto zapyt,·':, w jakim celu 

obok Gosplanu potrzebna nam jest 
Kom :s.i a Ekonomic3na? Komisja t'ł 

potrzebna nam jest po to, aby roz
sądniej wykorzysty\vać wszystkie 
rezerwy materiało\.ve , techniczne i 
ludzkie do wykonywania pat'Istwo
wych planów rozwoju gospodarki 
narodowej. Również w okresie pla
nowania bieżącego trzeba wykazy
wać maksimum elastyczności i twór 
cze podejście do sprawy. Jest to ko
nieczne z tych względów, 7.e nawet 
naj dokładniej opracowany plan w 
procesie realizacji będzie ' korygowa 
ny dzięki rozwojowi twórczej inicja 
tywy I aktywnośCi mas pracujących, 
które wykonują I przekraczają pla
nowane zadania . 

N. S. Chruszczow podkreślił ko· 
nleczność zwiększenia odpowledzial 
nośc1 kierowników ministerstw za 
opracowywanie i WYkonywanie pla
nów, za uogÓlnianie i rozpowszech
nianie przodującego doświadczenia. 

Trzeba, aby minister mial dobrych 
inżynierów - inspEktorów, z pomocą 
których mógłby głębie.i poznawać 
organizację pracy w fabrykach i 
technologię, pomawać pnodujące 
metody pracy w poszczególnych ga· 
łęziach przemysłu, uogólniać je i 
przenosić z jednej fabryki do dru
giej . 

Ministrowie obowiązani są orga
nizować pracę w ten sposób, aby 
wszystko co nowe, przodujące zostlł 
ło \V .i'ak naj szerszym Zak re$le roz
powszechnione, stawało się własno
śCią ogółu . (Okla-ski). 

W związku z zadaniami, jakie 
stoją przed przemysłem \V walce o 
postęp techniczny, o pcdniesienie 
wydajności pracy i obni żenie kosz
tów własnych produkcji, N. S. 
Chruszczpw wskazał· na szczególną 
rolę Ministerstwa Kontroli Panstwo 
wej i tworzonego na nowo Państwo 
we go Komitetu Technicznego. Kon
trolę państwową ~ oświadczył mów 
ca - należy w większym stopniu 
przestawić na tory produkCYJne, peł 
niej ją wykorzystać w tym kierun
ku. 
Znaczną częśĆ swego przemówie

nia N. S. Chruszczow poświęcił spra 
wom podniesienia· wydajności pra
cy, normowania, sprawie płac, polep 
szanla Jakości i obniżki kosztów 
własnych produkcjI. 
~ówca P<lodał ostrej krytyce blu 

rokratyczne hawykJ w 8I}Jaracle ad
ministracyjnym ministerstw, resor
tów i przedsiębiorstw. 

N . . S. Chruszczow wskazał na wieI 
ką odpowiedzialność organizacji par 
ty j nych w zakładach przemysło
wych za rozwój i doskonalenie prze 
mysłu, za wykonywanie planów pań 
stwowych. Jeśli nasze liczne kadry 
pracujące w przemyśle, nasze orga~ 
nizacje partyjne, związkowe i kom
som{)lskie zajmą się należycie spra
wą i kierować będą twórczą aktyw
nością mas, to przemysł socj allsty
cwy będzie się rozwijał w jeszcze 
Rzybszym tempie, będzie uzyskiwał 
coraz to nowe sukcesy. 

Następnie Chruszczow omówił nie 
które zagadniEmia międzynarodowe. 
Podkreślił on ogromne znaczenie 
podpisanego niedawno w Wiedniu 
traktatu panstwcwego o odbudowie 
niepodległej i demokratycznej Au
strii. 
Rozwiązanie problemu austriack:e 

go · osiągilięte z inicjó.tywy Związk ll 
Radzieckiego jest istotnym ",kła

dem do sprawy osłabienia ~apię(';a 

w stosunkach międzynarodowych, do 
sprawy utn'1alenia pokoju. 

Propaganda burżuazyjna uparcie 
I złośliwie utrzymuje. że Związek 
Radziecki chce rz€komo zagarnąc 
całą Europę. 

. A przecież to my, zawiera.iąc trak
tat austriacki. zaproponowaliśmy 
wycofanie wszystkich wojsk, w tym 
również wojsk radzieckich z tery
torium AustriI. Czy trzeba jeszcze 
jakiegoś bardziej przekonywaiącego 
dowodu, że Związek Radziecki nie 
zamierza ani zagarniać Europy, ani 
w ogÓle prowadzić wojny? Któiby 
wycofywał swe wojska, gdyby snuł 
plany ofensywy? Byliśmy i jesteśmy 
na}bardziej konsekwentnymi · i zde-

cydowanymi rzecznikami sprawy 'po 
koju zarówno w Europie, jak na ca
łym świecie. 

Wielkim wkładem do sprawy po
koju są ogłoszone niedawno propo
zycje rządu radzieckiego w sp~aw1e 
redukcji zbrojel'!, zakazu brOn! ato
mowej i usunięcia groźby nowej 
wojny. 

Kola agresy wne prowadząc swĄ 
politykę przygotowań dl) nowej woj
ny, organizują bloki wojskowe, pro
wadzą wyścig zbrojeń. grożą naro
dom wojną atomową. wskrzeszają 
militaryzm niemiecki i dokonują sze 
regu innych kroków wymierzonych 
przeciwko pokojowemu życiu naro
dów. 

Propozycje Związku Radzieckl~go 
sa nowym ciosem dla zamierzen i 
pianó\'! sił imperial is tycznych . Szcze 
gólnie ważne znaczenie tych propo
zycji polega na tym, że dają one re
alną podstawę, aby w praktyce po
sunąć naprzód r ,"dukcję zbrojeń, za
kaz broni atomowej i innych rodza
jów broni masowej zagłady oraz u~ 
sunąć groźbę nowej wojny, czego 
tak gorąco pragną narod~'. 

Wszystkie te fakty świadczą do
bitnie, że nasza polityka w dziedzi" 
nie stosunków międzynarOdowych 
opiera się na niezwruszonych zasa
dach wskazanych nam przez wiel
kiego Lenina. 
Podstawową zasadą radzieckiej po 

lityki zagranicznej jest uznanie mo
żliwości I konieczności pokojoweg, 
współistnienia rómych systemów 
społecznych. Tylko kierując się tą 
zasadą można ustanowić normalne 
stosunki i rzeczową współpracę mię
dzy wszystkimi krajamI. 

Uparcie nie chcą zrozumIeć tego 
ci, którzy uprawiają politykę "z po
zycji siły". Zapominają oni o pro
stej rzeczy, że już w pierwszych la
tach istnienia państwa radzieckiego, 
gdy byliśmy jeszcze słabi, W. Lenin 
uczył naród radziecki , aby nie ule
gał groźbom imperialistów i udzie
lał im zd ecydowanej odprawy. Lenin 
pokierował walką narodu radzieckie 
go przeciwko interwencji 14 państw 
I naród nasz w walce tej odniósł 
zwycięstwo. Czy nie jest jasne. że 
obecnie, gdy Związek Radziecki jest 
potężnym państwem przemysłowym, 
polityka "z pozycji siły" skazana jest 
na całkowite fiasko. 

Z kolei Chruszczow podkreślił, że 
wiE'lkie z!1aczenie dla złagodzenia 
napięcia międzynarodowego i utrwa 
lenia pokoju ma zbliżające się spot
kanie delegacji rządowych ZSRR 
i Republiki Jugosłowiańskiej w Bel
gradzie. Delegacja narodu radziec
kiego jedzie tam z otwartym l czy
stym sercem. Mamy wszelkie nie
zbędne warunki, aby zapewnić cał
kowitą normalizację stosunków mili 
dzy ZSRR a Federalną Ludową Re
publiką Jugosławii przede wszyst
kim na płaszczyźnie państwowej. 
Jesteśmy zdecydowanyml 7,,,",olen

nikami poglądu, że normalne sto
sunki między państwami wymagają 
realizacj i zasad równouprawnienia 
i wzajemnej nieingerencji w sprawy 
wewnętrzne. Czy możemy na tej pod 
stawie oprzeć trwale I przyja2m4! 
stosunki z Jugosławią? Bezw~lęd
nie możemy. 

Dalej, czy możemy na wzajemnie 
korzystnych warunkach rozwijać 
handel i inne stosunki ekonomiczne 
z Jugosławią? Czy jest to korzystne 
dla obu krajów? Niewątpliwie mo
żemy i niewątpliwie jest to ko
rzystne. 

Jesteśmy glęboko przekonani, że 
istnieje trwała podstaw a szerokiej 
i wszechstronnej współpracy między 
narodami JugosławII i Związku Ra
dzieckiego, które mają wiekowe tra 
dycje przyjaźni I niejednokrotn1e 
walczyły razem przeciwkO wspól
nym wrogom, które mają wspólne 
cele w walce o lepszą przyszłość, o 
szczęśliwe ży cie . Współpraca taka 
ma ważne zna czenie - powiedział 
Chruszczow - nie tvlko dla narodu 
radzieckiego i narodu .iu~osłO\>.J;&ń
skiego. Ma ona doniosłe znaczenie 
również dla sprawy pokoju na ca
łym świecie. 

TOW ARZYSZE! Radzieckie pań
stwo socj al istvczne stwor zone przez 
wielkieqo Lenina k::,zepnie i ro zkwi
ta . Nasze sukcesy są coraz większe 
i liczniejsze. Będą one j eszcze więk
sze, jeżeli· rozsądnie. po bolszewicku, 
po lenino'''sku, będziemy rozwiązy
wali wszystkie zadan ia stojące przed 
nami w dziedzinie kierowania prze
mysłem, rolnictwem; budownictwem 
państwowym i polityką zagraniczną. 
Pod kierownictwem Partii Komuni
stycznej, jej Komitetu Centralnego, 
pod k1erownictwem naszęgo rządu 
ludzie radzieccy z jeszcze większą 
energią będą walczyli o realizację 
wielkich zadań budownictwa komu
nistycmego. (Długotrwałe oklaski. 
W$ZYSCY wstają z miej.sc). 
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NOWINV 
SPORTOWE 

W niedzielę stoczono pierw 
• zą tegoroczną batalię o mi
strzostwo Polsk i druży n I 
ligi żużlowej i równolegle 
rozpoczęly się mecze II ligi. 

Rozyrpvki siatkimki 
drużyn męskich 

w klasie A 

Rzeszów 
Budowl.ani Rzpszów - :stal 

Dębica 3:0 06:14, 15:6, 16:14) 
Rolejar:r. Przemyśl - Stal 

Rres:raw 3:0 vo. 
Stal Dęb ; ca - Kolejarz 

Przemyśl 0:3 vo. 
Stal Rzcs'loW - Budowlani 

Rzeszów 2:3 (15:12, 7:15, 
11:15, 15:13, 13:15) 

Budowlani Rzeszów - Ko
lejarz Przemy~l 0:3 vo. 
KOlejarz Rozwadów -
Sparta Sędziszów 0:3 (0:2) 

Mielec 
Stal Mielec - JKS Jaro

lIław 3:0 
Stal Stalowa Wola - Spar 

ta Przeworsk 3:0 vo. 
JKS Jarosław - Stal Sta

lowa Wola 1:3 
Sparta Prze\.orsk - ~tal 

Mielec 0:3 vo. 

Mistrzostwa kolarskie 
ZS· Stal w Mielcu 
50 km juniorzy: 1) Kut 

Stal Mielec - 1 :40,00, 2) Lp.
nart Stal Rzeszów 1:44,10; 
3) Stożek Stal Mielec 1:44,25. 

135 I,m seniorzy: J) Pio
trowski Stal Mielec 3:54,0, 
2) Zając Stal Rzeszów 4:02,33 
3) Asny Stal Stalowa \ly'ola 
4:02,36. 

Wyniki drużYnowe: 1) Stal 
Mielec - 11:59,14. :.!) Stal 
Rzeszów 12 :1 7,55, 3) Stal Sta
lowa Wola 12 :46,34. 

Bokserskie mistrzostwa 
juniorów ZS Start 
w dniach 21 i 22 ' bm: od

były się w Rzeszowie indywi 
dualne mistrzostwa bokser
skie juniorów ZS Start. Star 
towało 30 zawodnikow z 
Przemyśla i Kolbuszowej. 

Po dwudniowych walkach 
mistrzami poszczególnych 
wag zostali: papierowa-
Wojdylo (Przemyśl), musza 
- Rakszawski (Przemyśl), 
kogucia - Jakubiec (Kolbu
szowa), piórlwwa - Mierze
jewski (Kolbuszowa), lekka 
Pazdo I (Przemyśl), lekkopól 
średnia - Maciołek (Prze
myśl), półśrednia - Stach· 
nik (Kolbuszowa), lekkośred I 
nla - Kapusta (Przemyśl) . . 

« 

GWARDIA RZESZO W - UNIA 
ZAMOSC 2:1 (2:0) 

Nudą wiało w niedz ielnym 
spotkaniu o mistrzostwo III Ligi 
rozegranym pomiędzy Gwal'dią 
Rzeszów a outsiderem tabeli 
Unią Zamość . Przenil<iiwe Z1mno 
oraz słaba gra obu 1.espołów 
mogły odstraszyć mllośników 
piłki nożnej . Poziom jaki za
demonstrowały obie drużyny to 
stanowczo za malo jak na 11-tki 
III ligowe. 

MiejSCOWi dali narzucić sobie 
tystem gry swoich przeciwni
ków. Zamiast grać dołem sto
sowali gr<: górą, co przy dość 
silnym wietrze nie mogło przy
nieść snodzlewanych wyników. 
NikłA wygrana Gwardii zasłużo
na. bowiem w przekroju całego 
meczu była ona bardziej doj
rzała techni cznie i szybsza w 
startach do piłek. choć Uniści 
mogli się pokusić o remis, ale 
brak decyzji strzałowej stanął 
temu na przeszkodzi e. 

Do calóści spotkania dostroił 
Ilę też a rb iter zawodów ob. 
Koński z Przemyśla. 

8ZCZESL'nVE* Z~VYCIĘSTWO I 
WŁOKNIARZA NAD 

GORNIKIEl\f GLINIK 3:2 (3:1) 
Pllkarskie III ligowe derby 

Podkarpacia rozczarowały pu
bliczność; która zwycięstwo gos
podarzy tj. Włókniarza oceniła' 
jako szczęśliwe. Oba zespoły za
grały bardzo S'M)o i poniżej 
'swych moi liwo r.c l. Podstawowy
mi błędami piłkarz,' obu drużyn 
to przede wszystkim brak kry
cia , niedokładne podania I pro
wadzenie gry bez najmniejszego 
planu . Słabo zagrały defensyv.'y 
Górnika. zwłaszcza w pierw
szych lS minutach, kiedy zda
wało się, że Włókniarze odniosą 
łatwe I wysokie zwycIęstwo. 
W 4 minucie Gbyl z bli skiej od
J~g!oścl zdOby"ia prowadzenie, 
a w 5 minut póżniej Dr apiewski 
podwyższa na 2:0. W 11 minucie 
Górnik traci Idealną Okazję, a 
silny strzal Komurkiewlcza tra
fia w poprzeczkę. W minutę 
później Bania zdobywa pierwszy 
punkt dla goścI. Od tego mo-

W II lidze walczą w tym 
roku następujące druży uy : 
Stal Swlętocbłowlce, St~. I · ~ 
Rzeszów, SIal ChOrztlW, 
Wlókniarz Częstochowa, GiJr 
nik Rybnik. Sparta Łódź o
raz Kole.jarz Ostrów. Kalen
darz II ligi zawiera 14 terlT' I 
nów, z których każdy przewi 
duje 3 mEcze. 

W niE'd zi elę żużlowcy Stali 
ze $więtochłowic wygrał; 
nieznacznie z rreszowską sta 
lą w stosunku 28:26. 

Punkt.y dle, Rz€s~o\Va. zdrr 
hy l i : N;J" ~imek I Chrlstl3n: po 
6. Rci laliski. Bi"t roń I Pew
"Id pl) !.l ();-W~ Fedko 2. Dl CI 
ŚlI' i(' !o~1]1 .wic -- RIIt·~i. I S':1 
nztko po R. Ha·el? !" 7. Anrl"w 
.1ell'~kl 3 i Baron 1. Nilzlmek 
lI<;tanO'.v:1 nmvy r0.k.>rd lo~u 
Cl.il<;pm 1.2 1.1. 

Na pięknie przygotowanym stadionie 
rnłodzieżT rzcinicy gościła 240 uczestników 

svarłakiody 8skó' rolni~sych 

W pier',vszym bi\'gll "\a,21i· 
l'1~k Z.fy, tf. ,j ZrI,VSkWilllflkowa-1 
ny zupełnie pochopnie przez 
sęrlzlego gJ(jwnego zawo.dów. 

Pi~knie udekorowany sta
dion sport.o\\y LZS pl'ZY SZkli 

le rolniczej w Trzcinicy, wy
budowany nakładEm całej 
tamtejszej młodziEŻY gościl w 
sobotę i niedziElę 240 uczest
ników okręgOWEj spartakIa
dy szkół rolniczych woj. r7.e-

Panek (LZS) poprawił rekord 

województwa w oszczepie 
' . 

a 
Dąbkowska w trójboju 
Frańczak w pięciobojU 
mistrzami woiewództwa 

W niedzielę na stadionie 
zrzeszenia Sparty w Rzeszo
wie rozegrane zostały mis· 
trzostwa woj. rzeszowskiego 
w trójboju kobiet i pięcio
boju mężczyzn w 'bardw 
skromnej obsadzie. W· trój
bOju mistrzynią została bez 
trudu Dąbkowska (Stal Sta
lowa Wola) osiągając 1201 
pkt. Wyniki konkurencji -
100 m: 14.0 sek, kula - 9.8U 
m, skok wzwyż - 128 cm 
przEd G. Szmuc (Resovia) -
842 pkt, 100 m '- 13,8 sek.. 
kula - 6.88 m, skok wzwyż 
119 cm I Pudysz (Stal) - 749 
pkt, 100 ni - 14.7, kula -
8.33, skok Wzwyż - 114 cm 
Następne miejsca za.ięły ~ 
Gładzik (Resovia) - 724 pkt 
i Flik (Resovia) - 635 pkt. 
Okrasą niedzielnych mis

trzostw lekkoatletycznych 
był debry "-l)'nik Franczaka 
w skoku w dal- 7,05, a prze 

Fantastyczny wynik Helda 
- w rzucie oszczepem 

81,74 m 
Rekordzista świata w rzu· 

cle oszczepem Held (80,41) 
poprawił w niedzielę swój 
rekord o 1,33 m, uzyskując I 
fantastyczny wynik 81,74 m. 

mentu gra jest nadzwyczllj cha
otyczna. Linie defensywne gości 
nadal zawodzą. a w 38 mInucIe 
Szufl strzela samobÓjczą bram
kę. Tak więc Włókniarz prowa
dzi 3:1. 

Po przerwIe notujemy lekk~ 
przewagę górników, lecz nieste
ty w linll napadu brak zdecy
dowania . W 75 minucie centrę 
Komurklewlcza zamienia Bania 
na drugą bramkę. Wyrównanie 
wisi na włosku, gdyż goście ma
ją przewagę, lecz nie mogą po
radzić sobie w sytuacjach pod
bramkowych. W 78 minucie scho 
dzl z boiska kontuzjowany Ba
nJa. 

Bardzo słabo prowadził te za- ' 
wody Raczkowski z Lublina. .. . . 

STAL STALOWA WOLA -
POLONIA PRZEMYSL 1:% (e:%) 

W sobotnim spotkaniu o mi
strzostwo III Hgi Polonia Prze
myśl zasłużenie zdobyła 2 punk
ty na gorącym gr uncie w Sta
lowej Woli . Zwycięstwem tym 
utrzymała ona swoJą pozycję 
priodownika tabeli. Przez cały 
czas spotkania przewagę miała 
Polonia, która raz po raz prze
prowadzała okładne ataki na 
bram~ę gospodarzy. To, Że w 
okresie pierwszej połowy nIe 
padło więcej bramek jest w du
żeJ mIerze zasługą bramkarza 
Stali oraz twardo grającej de
fensywy. Obydwie bramki dla 
Polonii strl,elll dobrze grający 
w tym -tlnJu Czyżowskl. Po przer 
wIe obraz gry nie uległ zmianie . 
W dalszym ciągu utrzymuje się 
przewaga Polonii nIe wykon:y· 
stana cyfrowo. 

Jedyna bramka jakli utraciła 
Polonia po przerwie to wini 
zbyt daleko wysuniętej do przo
elu defensywy oraz nIeZdecydo
wanie bramkarża Szczurowskie
go. Bramkę zdobył Nowak II. 
Sędziował ob. l<owalskl z Rze

Slowa. 

• • • 
GWARDIA CHEŁM - STAL 

RZESZO W e:J (0:1) 
Piłkarze rzeszowskiej Stal! wy 

Jechali do Lublina w osłabio· 
riym składzie. To odmłodzenie 

de wszystkim rekordowy 
rzut oszczepem Panka z 
LZS. Za\vodnik ten pobił re 
kord woj. rzeszowskiego rzu 
tem 61.40 m. Poprzedni re
kord nalehlł również do Pan 
ka i wynosił 52.15 . . Wynik 
lepszy od poprzed'niego rekor 
du uzyskał również Woś (Bu 
dowlani Rzeszów) rzutem 
53.36 .. 
Wśród mężczyzn pierwsze 

miejsce w pięcioboju i ty
tuł mistrza woj.ewództw!l 
zdobył Franczak uzyskując 
2656 pkt, 200 m - 23,2 sek., 
skok w dal - 7,05 m, o
szczep - 42.78 m, dysk -
36.96 m, 1500 m - 5.14.0 -
przed Lichym (Stal Stalowa 
Woła) - 2256 pkt, 200 m -
23.9 sek., skok w dal - 5.89 
m, oszczep - 47 :29, dysk -
29,18, 1500 m - 4.53.4 i Pan· 
kiem (LZS), 200 m - 27.0, 
skok w dal - 5.68, oszczep 
- 59.40. dysk - 34.45, 1500 
m - 5.14.0. Następne miej
sca zaj ęli: Zyz!nski. (Reso
via) - 1987 pkt, Woś (Budo
wlani Rzeszów) - 1702 pkt, 
Chlebuś (Stal Stalowa Wo· 
la) - 1308. . 

W punktacji zrzeszeniowej 
zwyciężyła Stal - 8.170 pkt 
przed Spartą - 5051 pkt, 
LZS - 2125 i Budowlany
mi - 1702 pkt. 

pierwszego garnlttlru okazało 
elę nawet szc~ęśliwe, gdyż rze
.zowlanle odnieśll przekonywa
Jące zwycięstwo mając w dru
gIej połowIe wyraźną przewagę. 

W pierwszej pOłowie graJl po
czątkowo nIepewnie , jednak w 
miarę upływu minut ataki były 
bardziej skonsoJldowane, a wy
nik ostateczny mógłby byĆ więk 
BZy. Bramki dla zwycięzców 
zdobyli AnIoła 2 1 Kolbusz l. 

• • .. 
NIESPODZIANKA 

W PRZEMYSLU 
KOLEJARZ PRZEMYSL - JKS 

JAROSŁAW 1:3 (1:8) 

Do 15 minuty gry Kolejarz 
prowadził 1 :0, lJ1!mo to zszedł z 
boiska pokonany. Utrata w clą
gu 3 minut 2 bramek załamała 
KOlejarzy, tak " te jeszcze w 
ostAtniej minucie utracili 3 
bramkę. Kolejarz do 75 minuty 
mial więcej z gry I raczej do 
niego należała In icjatywa. Ale 
cóż z tego, kIedy w ataku nIe 
znalazł się ani j eden zdecydO
wany strzelec,który potrafiłby 
skierować pllkę do siatkI. 

Nowe zestawienie ataku Kole
jArza okazalo sIę błędne. W tej 
formacJi jedynie Kawlak był 
pełnowartościowym zawodni
kiem. Niestety nie znalau on 
gOdnych współpartnerów. 

Bramki padały w następującej 
kole.lnośc!: w 30 minucie Kawlak 
dla Kolejarza, w 75 miń . Szczer
ba, w 77 mln. Mornel oraz w 89 
mln. Słobodzian dla JKS. 

Jak więc widzimy drużyn" Ja-
rosławska lubi sprawiać duże 
niespodziankI. 

• • 
LUBLINlANKA - STAL 

MIELEC 0:0 
Obie drużyny zagrały nadzwy

czaj słabo, a zwłaszcza ich !lnie 
napadu. które nie mogły pora
dzić sobie z formacjami defen
sywnymI. Tu trzeba podkreśllĆ, 
że pomocnicy I obrońcy tak Lu
bllniankl jak I mieleckiej Stal! 
wywiązali się ze swego zadania, 
nie dopuszczając nap!lstników 
do oddani. decyduiacelo ' .trza
hl na bramk~ 

szowskiego. Uroczystego o
twarcia spartakiady doko!1ał 
przewodniczący Rady Woje
wódzkiEj LZS tow. Alfred 
Poliszak. Po defiladzie zawo 
dników rozpoczęły się roz
grywki siatkówki. 

Oprócz rozgrywek w siat
kówce program spartakiady 
obejmował konkurencje lek
koat.letyczne, strzelanie oraz 
gimnastykę. 

Na uwagę z wyni,k6w uzy
skanych w pierwszym dniu 
zasługuje rezultat utalento
wanej biegaczki Merchut 7-

Trzcinic)', która w sJ,oku w 
dal osiągnęła 4.86 m. W dru
gim dniu dobry re-zultat my 
skał rokujący duże nadzieje 
junior Rak z Trzcinicy w 
skoku wzwyż 158 cm. 

W poszczególnych konku
rencjach spartakiady zwydę 
żyli 

LEKKOATLETYKA 
Kobiety: 100 m: Truc-l1an 

(Trz::inica) - 14.1. 500 m: 
Truchan - 1.28,0. Sztafeta 
4xl00 Trzcin!ca - 57.4. Skok 
w dal - MErchut (Trzcin i
cal - 4.86. Skok wzwyż -
Kozdęba (Dzik6w) 1 ?~;. 
Kula: Gul (Dzików) - 8.:34. 
Dysk: Kotecka (Trzcinica) 
- 23 .17. OSZCZEP: Lucinska' 
(Rzemień) - 23.87. Granat: I 
Szwajda (Bakonczyce) -
3l.62. 

Mężczyźni: 100 m: Gorzel
ny (Werynia) - 12.4. 400 m: 
Frydek (Ropczyce) 58.6. 
800 m: Paś (Dzików) - 2.14.2. 
Skok wzwyż _ Rak (Trzd
ni ca) -' 158. 

Skok w dal: Kućwierz 
(Dzików) - 5.56. Kula: Kor
czak (Ropczyce) - 12.70. Gra 
nat : K2zun (Miłocin) - 52.75. 
Dysk: Korczak - 31.26. Osz
czep - Prabala (Bakonczyce) 
- 41.01. 

SIATKOWKA 
Kobiety: Pierwsze mie.lsce 

zajęła drużyna Dzikowa 
przed Ropczycami, Trzdnlcą 
I Zarzeczem. 
Mężczyźni: 1) Zarzecze, 2) 

Dzików, 3) ROpczyCE, 4) Su
chodó!. 

STRZELANIE 
Kobiety: 1) Svpilman (Wy

~oka) pow. Łancut - 1~11 
pkt., 2) Szydłowska . (TrZCln ;-, 
cal - 157 pkt. 
Mężczyźni: ' 1) Obramskl 

(Łańcut) 188 pkt., 2) Filar 
(Łancut) - 188 pkt. 

* 
Wśród gimnastyczek pierw 

sze miejsce zajęła Korycka 
(RzemiEn), a w konkurencji 
mężczYzn zwyciężył Wiłk 
(Ropczyce). 

W gimnastyce akrobatycz-
nej zwyciężyła Trzcinica 
przed Ropczycami. Kos. 

Atak młodych szermierzy .. Krosna 
na czołowe pozycje zawod ników 

Rzeszowa 
W n '~ dzielę w sali gimnastycz

neJ SZkOły TPD Im. Bohaterów 
Młodej Gwardii w Rzeszowie 
odbyły się eliminaej", zorganizo
wane celem wyłonienia repre
zentac.lI wOj. rzeSZOWSkiego na 
mistr zostwa Polski w szermier
ce. 

We florecie kobiet pierwsze 
miejsce zajęła Janin" Jaronik 
(Górnik Krosno) p rzed Krysty
ną Kuiniar (SKS Krosno) i He
leną Krogulecką (LZS Sonina). 

Floret mężczyzn zakończył się 
zwycięstwem Poprawy (Włók-

w drugiej połowie gospodarze 
zmarnowali dwie Idealne sytu-
aCje. 

W drużynie gości dobrze za
grali p rzede wszystkim obaj po
mocnIcy, a trójka napastników 
niepotrzebnie wdawała się w 
koronkową !,rę. 
Słabo sędziował Sudo z Rze

szowa. 

III LIGA 
Stal Stalowa Wola - Po

lonia Przemyśl 1:3 (1:2). 
Kolejarz Przemyśl .,- JKS 

Jarosław 0:3 (0:0). , 
Włókniarz Krosno - Qór

nik Glinlk 1:0 (1:0). 

KLASA A 

Sparta Jasło -
Łańcut 4:0 (3:0). 

Sparta 

LZS Zurawiea - Stal Sa
nok 1:2 (1:1). 

Budowlani Rzeszów 
Sparta Nisko 3:0 vo. 

Kolejarz Jarosław - Gór
nik Krosno 2:1 (1:1). 

Unia Krosno - Resovla 
3:2 (1:2). 

Górnik Sanok - Stal Dę
ba 3:1 (3:0). 

Gwardia Przemyśl - LZS· 
Zaczernie 5:1 (3:1). 

Sparta Dębica - Sparta 
Przeworsk 3:2 (0:0). 

Boks 

O WEJSCIE DO n LIGI 
Kolejarz Kraków - Sta,I 

Mielec 12:8. 
• • • 

Mecz towarzyski 
StaI Sanok - CWKS Kra

ków 5:15. 

nlarz Krosno). Drugie miej sce 
zajął Czorek (SIal Rzeszów), a 
trzecie Sabatowskl (Włókniarz 
Krosno). 
Wśród szablistów pierwsze 

mIejsce zdobył Hupałowski (Stal 
Rzeszów) przed Zółkiewiczem 
(Resovia) I Korczyńskim (Włók
n iarz Krosno) . 
Analizując niedzielne elimIna

cje szermierzy woj. rzeszowskie 
go zauważymy. że po dwuletniej 
walce 1 zmudnyc h treningach 
!{rosno odebrało zawodnikom 
rzeszowskim prymat we florecie. 
Dotychczasowy mistrz wojewódz 
twa Czesław Busz (Stal Rzeszów) 
zajął dopiero czwarte miejsce, 
a mIstrz junIorów w tej b roni 
B. LewickI (Resovia) piąte. Wy
nik krośnieńsl<lch ' florecistów 
jest r6wnocze{;nie sukcesem tre
nera ob. Mi.lllera. 

We florecie kobiet obserwowa
llśmy raczej rozgi'ywkę wew
nętrzną wśród zaw odniczek ' kroś 
nie(lsk ich, z których Jaron\k 
(ZS Górnik a ni edawno Jeszcze 
członkini Włólmiarza) dopiero 
po rozgrywce zajęta pIerwsze 
mIejsce. Miłą niespOdzianką na 
płanszy był pierwszy występ 
Kroguleckiej (LZS Sonina) -
znanej lekkoatletki. Jej trzecie 
miejsce w elimłnacji świadczy, 
że praca trenera Saban. w sze
regach LZS jest pozytywna i da 
wkrótce oczekiwane rezultaty. 

W szabli WidZimy w' czołówce 
jeszcze naszych ,.starych mI
strzów", ale czy długo utrzy
mają tę pozycję? Niewiadomo, 
gdyż młodzi zawodnicy jak Kor
czyński (Włókniarz) czy tei 
Broda (Zryw Stalowa Woia) I 
drepcz. Im po piętach I zaczy
naJą byĆ zawodnikami trudnymi 
do pokonanIa. 

SPARTA JASŁO - SPAR 
TA ŁAŃCUT 1:1 (0:1). 

KOLEJARZ ROZWADOW 
SPARTA SĘDZISZOW 

0:3 (0:2) 
LZS ZURAWICA - STAL 

SANOK 4:1 (2:0). 
BUDOWLANI RZESZO W 

- SPARTA NISKO 4:1 (2:1). 
KOLEJARZ JAROSŁAW 

- GORNIK KROSNO 1:1 
(J :1). 

UNIA KROSNO - RESO-
VIA 2:2 (0:1). 

GORNIK SANOK 
STAL DĘBA 7:1 3:0) 
GWARDIA PRZEMYSL-

LZS ZACZERNIE 2:0 (2:0). 
SPARTA DĘBICA 

SPARTA PRZEWOKSK 0:2 
(Ił:O). 

Józef Gierlach Budowlanr 
Rzeszów 

ustanOWił nowe rekordy 
Polski . 

w 8 konkurenciach 
łuczniczych 

W ramach zawodów łucz .. 
niczych Warszawa - Rze
sż6w, które cxlbyły się w Mi 
rodnie, Józef Gierlach (Bu
dowlani Rzeszów) pobił wszy 
stkle swoje dotychczasowe 
rekordy Polski juniorów w 
ośmiu konkurencjach. 
Połowa - 25 m 218 (21 T) 

pkt, 35 m - 218 (202) pkt, 
50 m - 204 (202) pkt. Ł. vn 
- 640 (621) pkt. 

Całość - 25 m - 423 (403) 
pkt, 35 m - 408 (395) pkt, 
50 m - 405 (396) pkt:. Ł. IX 
- 1236 (1169) pkt. 

Osiągnięty w całości wy
nik jest bardzo dobrym re
zultatem, czego dowodem, że 
jeszcze w roku ubiegłym u· 
prawniałby go do sklasyfiko 
wania w klasie mistrzow
skiej. 

Bardzo dobry wynik uzy
'skała Katarzyna WIśnIow
ska, która ilością 1290 pkt. za 
jęła pierwsze miejs<:e, blj.!łlt 
następną z kolei Janinę Spy 
chajową o 1M pkt. 

, 
AKS Chorzów. - B ...... 

lani Opole ł:3 (3:1). 
CWKS Kraków - T ....... 

via 11:0 (4:0). 
Górnik Bytom 

Zabrze O:ł (O:ł). 
Polonia Leszno 

Gdańsk 0:2 (0:1). 
. Sparta Wa.rszawa - Q6r. 

nik Wałbrzych 3:1 (1:1). 
Naprzód Liphiy - eruo-

via 0:2 (0:2). . 

TABELA 
Polonia. Przem. 7 11:3 19:3 
Stal Mielec 7 10:4 17:5 
Lublinlanka 7 10:' 14:8 
Włók. Krosno 6 9:3 12:7 
Stal Rzeszów 7 9:5 20:12 
Gwardia Rzesz. 7 8:6 15:9 
stal St. Wola 7 6:8 17:1lI 
Gwardia Cbełm 6 6:6 8:11 
JKS Jarosław 7 5:9 8:20 
Górnik GlInik 7 4:10 10:18 
Kol. Przemyśl 74:10 11:28 
Unia Zamość 7 O:lł 4:23 

12 kolejka rozgrywek 
klasy A junior6w 
Górnik Glinik - Sparta 

Przeworsk 3:2 (1:0) 
Stal Stalowa Wola - JKS 
Jaroslaw 1:2 (0:2) 

Stal pęblca - Kesovla 
0 :1 (0:0) 

Start Ryman6w - Polonia 
Przemyśl 5:0 (5:0) 

TABELA 
start Rymanów 12 19 28:7 
Resovia 12 18 32:11 
JKS Jarosław 12 16 22:15 
Górnik GIlnik 12 Ił 19:20 
Sparta, Przew. 12 13 20:15 
Polonia Przemyśl l? 12 19:25 
Stal St. Wola 12 8 ł:25 
Stal Dębica 12 l 1:28 

Tenis ziemny 
Włókniarz KrO!lno 

sovia 9:1 
Górnik Sa.nok - Górnik 

Glinik 9:1 

Tenis stołowy 
Budowlani Rzeszów - Po. 

lonla Przemyśl 4:6 
Resovla - Stal Mlelee 4:8 
Kole.jarz Przemyśl - Stu 

R7,eszów ł:6 

TABELA 

Resovia 8 15:1 38:3 
B\ldowl. Rzesz. 8 11:5 25:1-1 
Górnik Sanok 8 11:5 31ł:17 
Górnik Krosno 8 11:5 16:11ł 
S ta,) Sanok 8 10:6 24:12 
S.parta Jasło 8 10:6 20:16 
Unia Krosno 8 10:6 22:20 
Gwardia Pn:em. 8 10:6 11:16 
Kolejarz JarosI. 8 8:8 19:15 
Sparta Łańc\lt 8 8:8 12:12 
Sparta Przew. 8 7:9 11:14 

. Stal Dęba 8 6:10 15:27 
Sparta. Dc;blca 8 6:10 8:17 
Sparta Nisko 8 6:11ł 8:23 
LZS Zurawlca 8 5:11 14:16 
Sparta Sędz. 8 4:12 Ił:!! 
LZS Za.ezernłe 8 4:1.2 12:18 
Kol. Rozwad6w-8 1:14 ~!. 



Nr 121 (1849) 

Ładne osią~niąc;a 
ma rzeszowska PSS 
Na walnym zgrom3dzenlu 

członków PSS. które odbyło 
się przed p'aru dnia:11i w 

.Rzeszowle dokonano podsu · 
mowania wyników w pracy 
PSS za rok ubiegły I wynl
ków za cały 10-letlll okres 
jej działalności. 

Za wybitne zasługi w dzie 
dzlnie rozwoju spółdzielczo
ści na terEnie miasta Rzeszo 

. wa zo,tał odznaczo:1Y med:1 
lem lO-lecia ob. Fr'3nciszl'k 
Pletrucha prezes Spóldzieln: 
Spoiywców. 
Duże osiągnięcia j"kie Pl) 

siada PSS w RzeszCJwie wy
rażają się liczbą 70 p~t. han 
dlowych, poważnym wzros
tem obrotu. obniżkIł kosz
tów własnych itp. 

Duże sumy z podziału czy 
siej nadwyżki prZei:ilaCZOne 
są na akcje kulturalno-
oświatowe, kursy itp. I 
Bolączką spółdzielni Jest 

brak pomieszczeń lokalo
wych, mi~z~' in. świetlicy. 
co nie pozwala na systema
tyczną pracę z młodzieżą o
raz lokali na sklepy, wsku
tek czego w wielu sklepach 
mieszane są artykuły róż
nych branż. O przydział do
datkowych lokali spOłdziel
nia uble~a się bezskutecznie 
już od dłuższego czasu. 

Na.szp $'Znżlki 

Kto ma to robit? 
Zwykła kolej rzeczy: Bl/ła 

Mjpierw nowa kOll%u!a, ale 
kołnierzyk się zniszczył · t 
trzeba było go przewrócić na 
drugą stronę. 

Jak to dobrze, myślałem, 
ie istnieje w Rzeszowie 
punkt usługowy " nr 1 Spół
dzielni Pracy "Nasza Przy
szłość". Zaniosę kqszulę i za 
parę godzin będzie wygląda
liż jak nowa. 
Przyjęła mnie kierownicz

ka punktu. Tak, przyjmują 
tego rOdzaju prace, ale Jno
ich koszul .nie, bo nie mają 
odprutych kołnierzyków. 

Kto mia~ to zrobić? W 
punkcie tego nie robią. 

Poprosi lem o żyletkę, sam 
niezdarnie, miejscami zacina 
jąc, dziurawiąc koszulę wy
p'l'ułem kołnierzyk. Balem 
się tylko, że za chwilę posa
dzą' mnie przy maszynie do 
szycia. 

Na szczęście tak się nie sta 
lo. Ale czy to jest punkt 
(samo)llslugowy? 

Na podst. k?resp. M. Cz. 

Poniedziałek 

23 
m aj a 
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RZE8Z0w 
Dytur nocny: Aptek. Społeez

na nr. 1 ul. 3 Maja lS 
POłotowie Ratunkowe: uL 0-
brońców St.I1n,radu ,. 
tel_ 09 

Itrat POłama: ul. Ktcklewl
CZI lO, tel. Ol 

Kina 
APOLLO CUl. W. Blbnen): 

Godziny nadzie! prOd. 
polskiej ,odz. 18, 18 I 20 

PRZODOWNIK (Pltrowlk1e,o): 
wledtmy - prod, .Nl\O -
,odz. 17 I 19 ' 

WOK (ul. Okrzel 7) - Ołowl.
ny chleb - prod. CSR 
,oaz. 17 I 1.9 

ŁA~CUT 
ZNICZ - nieczynne 
<Vwaga: repertuar kin podaje
my w, Informacji CWF). 

MUZellm 
MUZEUM OKRĘGOWE W 

RZESZOWIE ul. 3 Ma;a 10 
czynne od goClz tD-t!-tej 

MUZEUM W t.AIIl'CUCIE 
czynne od godz lo-l3-tej 

MUZEUM PRZEMYSKU: ~ 
czynne od godz. ID-U-tej 

Teatr 
PAN'STWOWY TEATR ZIEM! 

.RZESZOWSKIEJ - nleczyn
lIy 

W. D. K. 
WOJEWODZKl DOM KULTU
RY zw. ZAW . . ul. Okrze! T 
Wiecz6r literaCki - .. :t yeti 

I tw6rczość H. ..!zaka" 
,odz. 16 

Radio 
Pro,ram I - na fali 1321 Dl 
Pro,ram dnia S,5& \.S.2II. Wia

domośet 5.06 6.00 7.00 ue U.Ot 
ls.o0 20.00 23.00. 

a.l0 Poranne rozrnl1t06et r~-

NOWINY RZESZOWSKIE 

• • 
fJfJDf1WNr1 NS'.f1ZK~dt6 
Ciekawa wystuwa została otwnrta 

, w mu:eum rses'!&owskim 
. Ostatnio w Muzeum Okrę

gowym w RZEszowie została 
otwarta wystawa pod nazwą 
"Dawna K!';iążka". Na wys
tawie tej zgromadzano w:el€ I 
zabytków i rękopisów p'J-' .0-

Sztych 

dzących z wieku XV, XVI 
I XVII, pisanych na pEr~a
minie, ozdobionych malowi
dłami. Są tu karty z księgi 
rękop i śrnif'1nej pisane na 
pergaminie z XV wieku, od-

-;';" >:- . 
'. ' 

l oi ?1 śmierci. 

bitki z płytek drzeworyto
wych z XVI wieku, ozdobne 
inicjały z XIV wieku itp. 

MiE;dzy int1)'mi znajdujemy 
opra \iJy książek z XV i XVI 
W. Księgę dekretałów druko
waną w Spirze w roku 1486, 
"Księgę Wiejską Wsi Świlcza 
i Woliczka" z XVII w. opraw 
ną w pergaminową kartę z 
k~ięgi średniowiecznej po
chodzące; z XIV w., kronikę 
m. in . Marcina Kromera 00-
chodzącą z początku XVII 
w. i Macieja Stryjkowskiego 
z 1582 r. 

Można tu również zoha
czyć Psałterz Floriań1'kl, zdję 
cia rękopisu Historii Polski 
J. Dlugosza, kal!łndarza ka
pituły kraknwskiej z XIII 
W., iluslracje pirpirusu egip-

Ośrodek wezasów świą~ee%nych 
w Czu_deu jest w tym ro~u 

lepiej pr:ggotowany 
f. , t 

Ośrode,k wczasów świątecz 
nych w CZCldcu n/Wi~łokiem, 

jest lepiej przygotowanY w 
tym roku do przyjęcia wcza
sowlcz6w. Dzięki rozbudowie , 
skorzystał: zeń będzie mOE:ło 

o wiele więcej miesz.kań·ców 

Rzeszowa niż w latach ubie
głych. 

Ośrodek zost;:ił zradiofoni
zowany oraz wyposażony w 
domki turystyczne, boisko do 
siatkówki, ogródek jordanow 
ski dla dzieci, przystal'I kaja
kową, pódłcigjf tQbeczną, es
tradę, prze<:howalnię rzeczy 

. Dlaczego ••• 

Prezydium MRN .w Łań
cucie zwleka z przydzieLe
niem działek dla użytkowni
ków, którzy już od dawna 
bezskutecznie ubiegają się o 
informacje w tej sprawie? 

nicze 5.30 Lekkie suity 5.48 
Gimnastyka 6.15 Tańce ludowe 
różnych narod6w 6.33 Kalen
darz radiowy 6.40 W rytmie 
walca 7.15 Koncert orko man
dollnlstów 7.45 Radiowy kurs 
języka rosyj sklego 8.05 Kon
cert rozrywkowy 9.00 "Wrogo
Wie I przyjaciele" - pogadan
ka dla klas VI ! VII 8.30 Mu-
zyka rOzrywkowa 10.00 Kon-
cert symfOniczny 11.00 Aud. 
dla kl .. I l n 11.30 Muzyka 
i . aktualności 12.10 Przegląd 
praay stołecznej 12.20 Na &Woj
Iką nutę 12.40 Dla wychowaw- ' 
ezYJ\ przed.zkoU 12.50 Audycja 
dla wat 13.00 Przerwa 15.30 
"Wędrówki wielkiego geologa" 
- .łuchowlsko dla dzieci 16,05 
Koncert popularny 16.50 "Plek-
1i,laa" - pogadanka 117.00 Po-
rady praktyczne dla kobiet I 
17.15 Ola rOdzlc6w 17.30 Czego 
chętnie słuchamy 18.20 Na 
młodzietowej antenie 18.50 Fe
lieton 19.00 Fragmenty z oper 
MIlseneta 20.25 AudYCja dla 
wsi 20.35 Eu,enla Grandet -
lłuchOwlsko ' według powieści 
Balzaka. 

ProlraDl fi - n& fali m m 

Program dnia 5.30 13.05. Wia
domości 6.00 7.00 7.40 14,00 18.15 
21.30 23 .50. 

Od 5.37 do 7.45 tran8mlsj a z 
pr. I 7.45 Przerwa 13.10 "Uciecz 
ka" - frRgment pow. T . Łopa
I""",sklego 13.30 "Chłopl"c z sal-
sklch step6w" J . Neverly . 
montaż literacki dla ' dzieci 
14.10 Uczmy się Śpiewać 14.30 
Koncert solistów 15:00 polska 
muzyka baletowa 15.25 Piosen
ki radzieckie 16.00 Muzyka roZ 
rywkowa 18.25 Muzyka dawna 
17.00 Z życia Związku Radziec-
kiego 17.30 Na w;lrszawskiej 
fali 18.00 '!Z krakowI a-
kl"m od WSl do estrady 
koncertowej" 18.20 Koncert 
orko roz((ł. łódzkiej PR. 19.00 
Muzyka I aktualnoŚci 19.25 U
twory Reberta Schumanna 
10.50 AUdycja aktualna 20.00 

.Koncert chóru rozgl. wrocław
skiej PR. 20.20 Felleton mu
zyczny21.15 .. Bil!dna Magdale
na" opow, Savenic StraH 21.50 
Kronika aportowa 22 .00 "De
sant na Kamiennej Wyspie" -
ode. pow. W. Zukrowsklego I 
J. Przymanowsklego 22.20 Mu
zyka taneczn& 22.40 Koncert 
.ymfonlczny 23.30 Muzyka na 
dobranoc. 

wczasowiczów i stałe stoi ' ko 
zaopatrzone w słodycze i in
ne artykuł): spożywcze. 

Zapisz się do 
Technikum Przemysłu 

Młynarskiego 
Technikum Przemysłu Mły 

nal ': iego przyjmuje kandy
datów na pierwszy rok. 

Techników, technologów i 
mechaników Przemyołu Mły 
narskiEgo kształci 4-letn ie 
Technikum Przemysłu Mły
narskiego we Wrocławiu, 
Absol.węnci techni,kum po 

odbyciu .pracy . zawodOWEj i 
złożeniu . egzaminu dojrza
łości przechodzą do przemy 
sIu na kierownicze stano
wiska z tytułem technika 
technolcga, posiadają także 
prawo wstępu na wyższą 
uczelnię. 

Egzamin wstępny do pierw 
szej ;klasy mogą zdawać 
kandydaci po ukończeniu 7-
mej klasy slikoły podstawo
wej. Zgłoszenia kandy<latów 
przyjmuje sekretariat Tech
nikum Przemysłu Młynar
skiego w Wrocławiu ul. 
Wyspa Slodowa 10. 

Kandydaci . zamiejscowi 
korzystać inbgą z Internatu 
a uczniowie wykazujący dob 
re postępy W nauce - ze sty 
pendium. 

Z SClIi sqdowej 

Sąd Wojewódzki w Rze
szowie zatwierdził W dniu 6 
maja br. wyrok skazujący 
Jana Smalarza z Biezdzladki 
(pow, Jasło) na6 miesięcy 
aresztu za pobicie ob. Euge
niusza Drzym.alsklego. Zaj
ście miało miejsce W dniu 
17. X. ub. roku na zabawie 
urządzonej przez koło ZMP. 

Za to samo wykroczenie 
sąd ' ukarał 6-miesięcznym 
aresztem Józefa Makiaszew 
ski ego z Niegłowic. 

Na 8 miesięcy więzienia 
skazał Sąd Powiatowy w Ni 
sku ob. Józefa Kopecia, kie
rowcę samochodowego w 
Stalowej Woli za rozwinię
cie nadmiernej szybkości i 
najechanie na szlaban ko
lejowy, co mogło spowodo
wał: poważną katastrofę. 

S_.ona rę:;opisu gotyckiego 

skiej księgi umarłych i inne 
zabytki czytelnictwa. 

Odrębny dział stanowią 
dzieła I prace A. Mickiewi
cza wydane w ub, stuleciu w 
Warszawie, Lwowie i Pary
żu. W ich liczbie znajd'l i ą 
się korespondencje i rękopi
sy poety. 

Chot lisi 

skierowall-Y był do redakCji 
adresujemy go: 

do Prez»dw,rn M RN 
w RzeSlomie 

Droga Redakcjo ... 

Zainte.resowało mnie bar
dzo zamieszczone w "Nowi
nach" zarządzenie Prezydium 
MRN w Rzeszowie o susze
niu i wietrzeniu garderoby, 
oraz trzepaniu chodników, 
wyłącznie od godz. 6 - 10, 
Zarządzenie to bardzo mllie 

' zdziwiło bo nie wiem 
czy jest naprawdę dostosowa 
ne do potrzeb ludzi pracy. 
Bo przecież nie ma mowy o 
trzepaniu chodników nie 
mówiąc już o wietrzeniu gar 
deroby, gdy 'ktoś idzie do pra 
cy na siódiną. A przecież 
nikt nie usprawi,adliwi ·mnie 
jeśli spóźnię się do pracy 
tylko dlatego, że w imię czys 
tości mojego domu trzepa.
łem chodniki. DlaŁego też 
wydaje mi się, że słuszne 
będzie a.by to z2fządzenie 
dobre dla niep'racujących do 
stosować j a:koś do naszych 
warunków. 

Prawdopodobnie nie będzie 
żadnej różnicy, by z3miast 
od 6 do lO-tej godziny trze
pania przesunąć np. na po
południe od 18 do 20. 
Myślę, tę prośbę pracują

cych rzeszowian weźmie pod 
rozwagę rzeszowskie Prezy
dium MRN. 

emil Orybkiewi::z 

Zawiadomienia 

Wykonując Uchwałę Rady Państwa i Rady Ministrów 

z dnia 14 grudnia 1950 r. 

RZES70WSKIEPRZEDSIĘBIORSTWO APTEK PP 
w Rzeszowie, ul. Langiewicza Boczna 6. 

zawiadamia, że Dyrektor Przedsiębiorstwa względ

nie Zastępca Dyrektora przyjmują wnioski, skargi 

i zażalenia ludności w każdym dniu tygodnia za wy~ 

jątkiem dni świątecznych - W godz. od 8-16, w so-

boty od 8-14. K-196 

'Str. ~ 

Wprawdzie RZG w Rzeszowie 
najlpllsze w woje'iVództwie 

ale ... 
W lutym br. na naradzie 

produkcyjnej w Kolejowych 
Zakładach Gastronomicznych 
w Rzeszowie ZaInICjOWane 
zostało wspÓłzawodnictwo o 
tytul najlepsze~o zakładu ty 
pu "Restauracja" i "Bufet". 
Dyrekcja KZG w Przemyślu 
zajęła się tą sprawą oraz o
pracowała odpowiedni regu 
lamin współzawodnictwa 
Przewidziano w nim spełnie 
nie takich warunków jak 
czystość, kalorycznosł: po~ 
traw, grzeczność obsługi, róż 
norodnośł: asortymentów, ja 
kość produkcji, obowiązko
wość i wydajność pracy, 
pracę bez mank itd. Itd. Po 
zakończeniu I kwartału o
kazało się, że I miejsce 
wśród współzawodniczących 
zajęły KZG w Rzeszowie. 

Za pracę i osiągnięcia 

WOi, Zarząd liqj Kobiet 
przygołowuie się 

do Centralnei Narady 
Małek 

w Warszawie 

W dniach 5 i 6 CZErwca br. 
odbędzie się w Warszawie 
Centralna Na.rada l'łlatek, któ 
ra debatować będzie nad 
sprawami wychowania I zdro 
wotnoścl dzieci. Udział w 
niej wezmą delegatki z posz
czególnych województw ca
łego kraju. 

Przygotowując się do na
rady Zarząd Wojewódzki Li
gi Kobiet . w Rzeszowie tlU
wołał do życia 3 komisje: 
do 8praw handlu, zdrowia I 
wychowania dzieci, złożone z 
przedstawicieli zaInteresowa
nych instytucji (Wydział Han 
dlu PrEZ. WRN, MHD, PSS, 
Wydział Przemysłu I WKPG) 
które mają za zadanie opra
cowa6 post.nlaty I wnioski na 
mająclł odbyć się Centralną 
Naradę Matek. 

W na.radzle wezmą rów
nież udział delegatki wybra-

• ne na naradach, które od. 
będą się w Rzeszowie, sta
lowej Woli I Przemyślu oraz 
matki z całego woj. rzeszow
skiego wYbrane na zebra
niach środowiskowych. 

o raharharze 
Balacie i lodach 
1.000 kg rabarbaru, 500 

przyznano pracownikom na
grody pieniężne, a wielu na 
grodzono dyplomami uzna
nia. Otrzymali je: Władysia 
wa Kwarta bufetowa, Wła
dysław Szczygieł szef kuchni, 
Wiesława Wawrzyl;.iewicz 
st. kalkulator. Ponadto 
trzech pracowników otrzyma 
lo wyróżnienia, a więlu prz~ 
grupowano .do wyższej kate· 
gorii płac. Wyróżniony zo
stał także kierownik KZG 
ob. Jan ŁuszczYcki. M. in. 
nagrodzono także magazy
niera Stanisława. Planka na
dając mu odznaczenie "Przo 
downika Pracy". 

Ale mimo wszystko praca 
KZG nie przebiega jeszcze 
bez zarzutu. Najważniejszy 
warunek współpraca z orgó\
njzacją partyjną jest ciąg;~ 
jeszcze nie spElniar.y. W 
KZG organizaCja partyjna 
tworzy zamknięte jakby o
derwane od reszty załogi ko 
lo liczące 5 osób (podobnie 
jest z ZMP) . Administracja 
nie kontaktuje się z organi
zacją partyjną, nie korzysta 
z jej wskazówek, nigdy nle 
urządza wspólnych dyskusji 
na zebraniach otwartych. 
Ten brak prawdziwej kon
troli pogłębił się jeszcze bar 
dziej 'gdy sekretarzem orga
nizacj i partyjnej został prze 
wodniczący Rady Zakłado
wej. Na polepszeniewarun
k6w wspólnej pracy nie 
wpłY\'la także opieka jaką 
sprawuje nad tą organizacj~ 
przedstawiciel Komitetu Miej 
skiego PZPR w Rzeszowie 
tow. Michał Gdula, który w 
pracy swojej nie wykazał 
dotąd żadnej energii. 

sto Beczek 

"Rozluęca" się zespół 
pieśni i tańca 

z I'lrasnego 
W gromadzie Krasne pow

stał w listopadzie ub. roku 
zespół pieśni i tal1ca. Lic;:y 
on 72 członków, w tym 38 
kobiet. 

Kierownikiem zespołu jEst 
ob. Kazimierz Klus, sEkreca
rzem Helena Ząbek , gosp o
darzem Władysław Porada. 
Zespołem pieśni i tańca 

opiekUje s ię Komenda Powia 
towa PO "SP" w Rze5zowic, 
która opłaca dyrygenta, przy 
dzlelając zespołowi 8 str Djćw 
krakowskich dla mężczyzn , <3 
dla kobiet oraz 8 instru:ne_ -
tów muzycznych, które roz
dano członKom zespołu. 

W I kwartale br. ZEspół 
zorganizowal 2 wyr-tępy , je
den \V Krasnem, drugi 'oN 

Borku Starym, prócz tEgO 
zespół brał udział w EL mi
na-cjach powia towych zdoby
wając I miejsce w II p:onie. 

Ferdynanil Kaczor 

Oi, ta dlcgU! 

sztuk sałaty, 400 J.lęczków 
rzodkiewek dziennie zjadają 
mieszkańcy Rźeszowa, A za
tem W przeciągu tegoroczne 
go sezonu MHD zaopatrzyl. 
rynek wokoło 25 ton rabar
baru, 10.000 główek sałaty i 
8 tysięcy pęczków rzodkie
wek. Mimo, że wiosna nie 
dopisała MHD wbrew pogo
dzie zaopatrzył miejskie skle 
py warz,ywnicze oraz straga 
ny w bogaty wybór wszyst- Drogaprowadząc~ z Ba-
kich wiosennych nowalijek, bicy do Brzozowa ·.,vymaga 
pochodzących w tym roku z remontu. Powstałe na niej 
plantacji sektora uspołecz- wyboje i wyrwy ch o,: zasy-
nionego. pywane są żwirem z domie-

Do wiosennych niespodzin szką kamienia nie stanc-wią 
nek nalEżą także niewątpli· odpo\viedniej kon~erwacj l 
wie ... lody. Z dniem 1 maja drogi , którą przzbywajQ 
MHD zaczął szeroką sprZE- dziennie setki furm anek i 
daż lodów. Na terenie Rze- pojazdów mechanicznych. 
szowa można kupować lody Pożądanym wiąc byłOby, 
w 39 sklepach, 9 kIoskach, aby Rejon Eksploatacj i Dróg 
8 straganach, 2 wózkach i I Publicznych w Rzeszowie za 
10 punktach stałych, specjal troszczył się o lepszą 'konser 
nie przeznaczonych do ich . wację tej drogi. 
Sprzedaży. St. Ch,:! koresp. 

KIEROWNIK HURTOWNI 

WOJEWODZKIEGO PRZEDSIĘBIORSTWA 

HURTU SP02;YWCZEGO w . PRZEMYŚLU 

w związku z uchwałą Rady Państwa i Rady TI/Iini
strów z dnia 14. XII. 1950 r . w sprawie rozpatrywania 
i załatwiania odwołań, list6w i zażaleń ludnosci, 
przyjmuje strony od godz. 13-14 w . poni"działki, 
środy i piątki. K-195 

Pracownicv poszukiwani 

CHEMIKA do zorgandzowanla I prowadzenia pl'odukcji po
kostu syntetycznego poszukuJe ROBOTNICZASPOLDZI EL
l'iIA PRACY .. PIASKARZ" w Rze5wwi~, Plac Mic:..:i:::wi 
cz·a 2. Warunki do omówienin:. ; I-t-193 



str. 8 NOWINY RZESZOWSlOE 
----------------------~--~------~~~~~~~----------

Nr 121 (1849) 

Z POBYTU AM:ERYKA)(jSKJCH 
WETERANÓW SPOTKANIA NAD LABĄ 

W ZSRR 

Dla umocnienia pokoju w Europie Marynarze "Gottwalda" 
Parlamenty państw -uczestników Konferencji Warszawskiej wracajq do kraiu 

SZTOKHOLM (PAP) . We
dług otrzymanych tu donie
sień, marynarze załogi mi. 
"GottwaId" znajdują się już 
w drodze z T:łi wanu do kra
ju. Przebywali oni n a Tai",,'a 
nie z górą rok po zatrzyma
n iu ich statku przez mary
n.arkę czangkaiszekowską. 
Marynarzom tow arzyszy 
przedstawiciel Szwedzkiego 
Czerwonego Krzyża Ahmand. 
Ich powrót do kraj u via 
Sztokholm oczekiwany lest 
w dniach najbliższych. 

przed rozpatrzeniem sprawy ratyfikacji . 
Układu o przyjaźni, współpracy i pomocy wzajemnej 

ZSRR 

MOSKWA (PAP) . Agencja TASS do
nosi: 

Rada MiniS'trów ZSRR skiErowala do 
Prezydium Rady Najwyższej ZSRR w 
celu ratyfikacji Układ o prZYJazni, 
współpracy i pomocy wzajeID!1ej mię

dzy Ludową Republiką Albanii, Ludo
wą Republiką Bułgarii, Węgierską R~
publiką Ludową; Niemiecką Republ iką 
Demokratyczną, Polską Rz"cząpospolitą 
Ludową, Rumuńską Republiką Ludową· 
Związ,kiem Socjalistycznych Republik 
Radzieckich i Republiką Czechosłowac
ką, podpisany w Warnawie dnia 14 
maja 1955 r. 

Wobec mającego n2.stąpić r.ozpatrze
nia sprawy ratyfikacji wspomnianego 
Układu, Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR przd<azalo go do komisji spraw 
zagranicznych Rady Zwiąvku i R8dy 

. Narodowości Rady Najwyższe,j ZSRR. 

Rumunia 

Na z(:j,:cill : A1llert,1:n TL 5cy i rarl.;;i eccy 'uh: 
t erait i p rzy }'o :łt ni.ku założyc i e La Moskw y 
J . Dolgo ru kiego. Fot - CAF 

BUKARESZT (PAP). Rumul1.ska agen 
c j a prasowa podaje : 

Dnia 19 bm., odbyło się posiedzenie 
Komitetu CEntralnej Rumuńskiej Par-

III WięKSZą naozieją s~ogląaam W przyszłość" 
oświadczyL KriS/Ula Menon po wiz;ycie ro ChRL 

PEKIN (PAP) . Dnia 21 bm. 
staly del ega t Indii w ONZ 
- Krishna Mencn wyjechał 
z Pekinu w drogę powrot
ną do kraju. W czasie poby
tu w Chil'lskiej Republic '~ 
Ludowej Krishna Meno:1 
p ;'zerro'~adził rozmowy z 
premierem Czou En·laiem, 
wiceprEmierEm Czen I oraz z 
w iceminis trem spraw zagra
n icznych Cz iao Kua-hua. Zo 
stal on równl€z przyięty 
przez przewodniczącego Chiń 
skiej Republiki Ludowej -
j\'Tao T, e- t llng'1 i wicep rze" 
worJniczącego ChRL - Czu 
Teha. 

Krishna Menon zwied zi! w I 
ChRL Uni wersytet Peldński 
oraz niektóre instvtu ly i cze
choslowacką wys'tawę prze
mysłoV.'ą · 

Przed c p uszczen iem stoli
cy Chin Krishna Menon zło 
żvł oświadczenie, w którym 

Komunika' 
rad:lieckiei służby 

informacyjnej 
w Austrii 

WIEDE!II (PAP) . Jak po
daje radziecka słu7.ba infor
macyjna w Austrii, wysoki 
komisarz ambasador nadzwy 
czajny i pełnomocny ZSRR 
w Austrii 1. 1. Ilji czow od
wiedził 20 maja kanclerza 
federalnego Republiki A u
str'ackiej J . Raaba i poinfor
mowaŁ go, że radzieckie ko
menc'l'lOtury wojskowe aż do 
chwili wvcofania z Austrii 
wO.isk radzieckich pozostaną 
t ylko w tych miastach i po
wiat ach Austr ii wscho.dniei. 
w których zn:'tjdu.i ą się obec 
n ie radzi eckie oddzi<'lly woj
skowe. Funkc.ie chwilowo 
pozosta.iacy ch jeszcze radziec 
k ich komendantur wojsko
wych będą przy tvm ograni
CZO:1e jedy nie do pełnienia 
służby garnizonowej , związa 
nej z przebywc;niem wojsk 

K omendanturv te niE' będa 

w i("cei ~pr<l\'.'owały l,on~roli I 
nad dzi a ł <l lnością lokalnej 
admin istracj i austr iackiej. 

podk reślił doniosłe znaczenie 
zacieśniającej się przyjażni i 
współpracy między Indiami 
a Chińską Republiką Ludo
wą· Krish na lVIenon stwier
dz i! również , że po odbyciu 
rozmów z premierem Czou 
En-laiErn i innymi przedsta
wicielami rządu chińskleg<:: 
"z wipkszą n<ldzieją spoglą'
da w przy~71ość" , 

W caly m Zw i ązkU R adzieck im 
nitodz i eż przygotov"uje się dO 
V Swla to wego Festiwa lu Mloc\zie' 
ży i Studentów w Warszawie. 
Ostatnio odbyly się ellmlnacje 
p rzec\fes tl walowe. 

Na zdjęciu: K. Kudabajewa 
(Kazachska SRR) gra na in
strumencieludowy m kobyz. 

Fot CAF 

ZSRR przekazuje 
rządowi NRD materiały 

arrhiwów niemieckich 
MOSKWA (PAP). Rada 

Ministrów ZSRR postanowI
ła przekazać rząd owi Niemie 
ckiej Republiki ' Dem0kraty
CZI1€.i materiały archiwów 
niemieck lch, przechowywa
ne w archiwach ZSRR. Ma
teriały t~ mają znaczenie 
państwo \ve i stanowią boga
te źród ło poznania historii 
Niemiec. Zawierają one wie 
le dokumentów ministerstwa 
spraw zagranicznych Nie
miec j Prus z lat 1837-194::; , 
ministerstwa spraw wewnę
trznych, sprawiedliwości, pro 
pagandy, Reichstagu i Innych 
urzędów niemieckich. 

tii Pracy. zaś 20 bm. - po
siedzenie Rady Ministrów Hu 
muńskiej Republiki Ludo
wej. Na posie'Clzeniach tych 
przewodniczący Rady Mini
strów RRL Gheorghiu-Dej 
złoży ł sprawozda,nie z obrad 
War szawskiej Konferencji 
pal1.stw europejskich w spra 
wie zapewnienia pokoju i 
be2Jpieczeństwa w Europie o
raz omówił Układ o przyjaź
ni, współpracy i pomocy wza 
jemnej, podpisany przez 8 
państw 14 bm. Komitet Cen
tralny RPP I Rada Ministrów 
RRL zaaprobowały dział'll-

Oalegacja ZSRR 
weźmie udział 

W jubileuszowej sesji 
ONZ 

NOWY JORK (PAP). W 
dniu 20 bm. staly przedsta
wiciel ZSRR w ONZ A. A 
Sobolew przekazał sekreta
rzowi genera'lnemu ONZ od
powiedŹ' ministra spraw za
granicznych ZSRR W. M. 
Mołotowa na list sekretarza 
generalnego z dnia 22 marca 
1955 r. W odpowiedzi stwier 
dza się, że delegacja Związ
ku Radzieckiego weźmie u
dział w jubileuszowej sesji 
członków ONZ w San Fran
cisco, która odbędzie się dla 
uczczenia 10 rocznicy podpi
sania Karty Narodów Zjed
noczonych. W. -M. Mołotow 
ma przybyć osobiście i za
brać głos podczas sesji. 

Jubileuszowa sesja ONZ 
odbędzie si~ w San Fran .. 
cisco W dniach 20-~6 czerw 
ca br. 

Sesja Izby ludowej NRD 
BERLIN (PAP). W dniu 

21 bm. na sesji Izby Ludo
wej NRD trwała dyskusja 
nad planem gospodarki na
rodowej NRD na rok 1955 
oraz nad ustawą o państwo
wym budżecie na rok 1955. 

Wszyscy uczestnicy dysku
sji w imieniu reprezentowa
nych przez siebie frakcji za
aprobowali wniesione projek 
ty ustaw. Zostaly one jedno
myślnie uchwalone przez Iz
b~ Ludową. 

nosc rumuńskiej delegacji 
rządowej na Konfere,ncji Wd,r 
szawskiej. Rada Ministrów 
zwrócila się do Prezydium 
Wielkiego Zgromadzenia Na 
rodowego RRL z prośbą o 
zwołanie w najbliższym cza
sie sesji Zgromadzenia w ' ce 
lu rozpatrz~nia sprawy raty 
fikacji Układu Warszawskie 
go. 

Bułgaria 

SOFIA (PAP). Rada Mini
strów Ludowej Republiki Buł 
garii, po wysłuchaniu sPTa
woroania przewodniczącego 
Rady Ministrów Wyłko Czer 
wankowa, powzi~ła uchwalę. 
w której wyraża szczerą ra
dość i głębokie zadowolenie 
z wyników Konferencji WH 
szawskiej. 

Uchwala rządu bułgarskie 
go wita z :radowoleniem u
tworzenie zjednoczonego d,J
wództwa sił 2Jbroinych 
państw uczestniczących w 

Ukla-ctzle I podk·reśla, ~ po 
wysluchaniu I omówieniu 
sprawozdania dElegacji rządo 
wej ' na Konferencję War
szawską, Rada Mini~trów Lu 
dowej Republiki Bułgarii jed 
nomyślnie postanowiła: 

1) zaaprobować Układ o 
przyjażni, współpracy i po
mocy wzajemnej zawarty 14 
maja br. w War,gz3wle, jok 
również uchwałę Konferencji 
Warszawskiej o stwor7.eniu 
zjednoczonego dowództwa sił 
zbrojnych państw uczestnicza 
cych w Układzie; . 

2) zaproponować Prezy
dium Zgromadzenia Ludowe 
go, 'aby zwołano SEsję nad
zwyczajną Zgro:madzenia w 
celu rozpatrzenia projektu 
ustawy o ratyfikacji Układu. 

* . " * . Prezyd ium Zgromadzenia 
Ludowego Ludowej Republi 
ki Bułgarii wydało d~kret o 
zwo·łaniu w dniu 28 maja br. 
III nadzwycz~jnej sesji Zgro 
madze11ia Ludowego. 

Komunika. 
Ministerstwa Finansów 

ZSRR 
MOSKWA (PAP). Państwo 

wa Pożyczka ROZWOJU G<ls
podarki Narodowej ZSRR 
na rok 1955, rozpisana na su 
mę 32 miliard6w rubli, osią
gnęła . pod k<lnlec dnia 18 
bm. sumę 34.276,973.000 ru
bli. 

Ministerstwo Finansów 
ZSRR na polecenie Rady Mi 
nlstrów ZSRR wydało zarzą 
dzenie o zamknie:clu w dniu 
20 maja 1955 roku subskryp 
cjl pożyczki. 

Wymiana delegacji rojniczych między ZSRR i USA 

Nota Slanów Zjednoczonych do ZSRR 
I odpowiedź rządu radzieCkiego '. 

MOSKWA (PAP). Agencja 
T ASS donosi: 

Dn ia 17 maja br. ambasa
da Stanów Zjednoczonych w 
Moskwie wręczyła Minister
stwu Spraw Zagranicz,nych 
ZSRR notę następującej treś 
ci w sprawie wymiany dele
gacji rolniczych mi~dzy 
Związkiem Radzieckim a 
Stanami Zjednoczonymi: 

Ambasada Stanów Zjednoczo
nych przesyła wyrazy szacunku 
Ministerstw u Spr aw ZagranlC".l
n y ch ZSRR l ma zaszczyt powo
łać się na notę Ministerstwa z 
10 marca 1955 r. dotyczącą pro
pozycji dziennika "Des Noin.,s 
Register ", miasto Des Molnes, 
stan Iowa, w sp ra wie zorganizo
wania wymiany delegacji rolni
czych między Związkiem Ra
dzieckim a StanamI. ZJednoczo
nymi. Ambasada powołuje się 
również na przeprowadzone w 
tej sp raWie w dniac h 4 i 6 maja 
1955 r . rozmo wy między p rzed
stawicielami ambasady I Mini
sterstwa Spraw Zagranicznych. 

Jak już zostalo zakomuniko
wane Ministerstwu 4 maja, rząd 
Stanów Zjednoczonych ustosun
kowuje się przychylnie do pro
ponowanej wyrrilany delegacji 
rolniczych między Związkiem 
Radzieckim a. Stanami Zjedno
czonymi. Wobec decyzji rządu 
radzieckiego, aby dla udziału w 
wymianie wyznaczyć otlcjalnll" 
delegację , rząd Stanów ZJedno
czon'ych gotów jest wydać Wizy 
slużbowe członkom delegacji ra
c\zieckiej w liczbie okolo 10 spe
cjalistów rOlnych, po otrzym.aniu 
od Ministerstwa zawladomi.,nia 
o Ich nazwiskach l oficjalnym 
stanowisku. Rząd Stanów ZJe
dnoczonych uważa, że z punktu 
widzenia warunków rolniczych 
na j właściwszą po rą dla odwie
dzen ia Stanów Zjednoczonych 
przez delegację radziecką była
by połowa lata . Dlatego tet pro
ponu.je się, by delegacja radziec
ka za - Ianowała swój pobyt w 
Stanach Zjednoczonych w przy
bli żeniu na okres od 10 lipca do 
10 sierpnia 1955 r . 
Skład delegacji fermerów am., 

rykańsklch, która odwiedzi Zwlą 
zek Radziecki I która mleć bo:
dzle charakter nieof\cjalny, zo
stanie ustalony w drodze kan .. 
sultac jl z Ministerstwem Rolnic
twa, uniwersytetem stanu Iowa 
oraz z Innymi n ieoflcjalnyml 
InstytUCjami I organizacjami 
związanymi z rolnictwem. Rząd 
Stanó w Zjednoczonych byłby 
rad, g d yby rząd radziecki podał 
w przybliżeniu liczebność dele-
gacji amerykaJisklej, którą 
mógłby przyjąć oraz wskazał 
naj dogodniejszy czas dla zazna
jomienia c\elegacjl amerykaJi
Sklej z metodami rolnictwa ra
dzi eckiego . 

20 maja br. Mlnlste'rstwo 
Spraw Za.g.ranlcznych ZSRR 
wręczyło ambasadzie USA. 
notę zawie·rającą odpowiedź 
następującej treści: 

"MinIsterstwo Spraw Zagranlcz 
nych Zwll\zku SocjallstYC2nych 
Republlk -RadzIeckich przesyła 
wyrazy szacunku ambasadzie 
USA I ma zaszczyt w związku z 
notą ambasady z 17 maja 1955 r. 
zakOJ:)1unJkow.ać CO nast'lpuje: 
. Rząd radzlećkl z zadowolenIem 
przyjmuje do wiadomości za
warte w wymIenionej nocie 
oświadczeni., o gotowości rządu 
USA wydania wiz służbowych 
czlonkom radzieckiej delegacji 
rolniczej dla wyjazdu do Sta
nów Zjec\noczonych. Zgodni., z 
propozycją rządu USA w spr awie 
stanu liczebnego radzieckiej dele 
gacj! rOlniczej l czasu jej poby
tu w USA, radzieckie Instancje 
rolnicze gotowe są wysłać do 
Stanów ZjednoczonYCh 10-12 
osobową delegację radziecką w 
przybllżenlu na okres od 10 lip
ca do 10 sl.,rpnla br. 

Radziecka delegacja rolniczą 
pragnęłaby w · czasie pobytu w 
USA, niezależnie od wymIeni 0-

nych w no.cle ambal&dy obleli
tów rołniczych, zwiedzić rów
nlet zakłady produkujące trak
tory I maszyny r oln icze, zakłady 
p rzetwórcze produktów rolnych, 
j ak również przechow alnie pro
duktów rolnych. 
Rząd ra'dzleckl gotów jest wy

dać wizy członkom amerykań
skiej delegacj I rolniczej w licz.. 
ble około 12 ludzl. Najbardziej 
dogodny m cżasem dla odwiedze
n ia Związku Radzieckiego prz~ 
delegacj!: amerykańSką jest po
łowa lata - np. od 15 lipca do 11 
&ierpnia. 

Radz ieckie Instancje rolnicze 
gotowe są do zaznajomienia a
merykańskieJ delegacji rolniczej 
z WszeChzwiązkową Wystawą 
Rolniczą w Moskwie, z Moskiew
sl<ą Akademią Rolniczą im. Ti
mlrlazewa, ins ty tutami nauko
w o-badaw czymi związanymi z 
rolnictwem, z gospodarstwami 
·sowchozowymi I kołchozowYmi, 
jak również z przec\siębiorstwa
m i przetwa rzającymi produkty 
rolne i 'zak ladami budow y ma
szy n rolni c7.ych . 
Rząd radziec ki uważa , :te wy

miana de)egacji rolniczych. mię
dzy ZSRR a USA będzie dla 
obu stron pożytrczna". 

Podpisanie traktatu państwawego 
. z Austrią 

Na ZdjęCiu: Traklat podpisuJe m;'1l s ler spraw zagra
n icznYCh ZSRR - W. M. ·Molot ow. Siedzą od lewej: 
sekre tarz stanu USA - DUlles, ambasado," ZSR~ w 
AustrII - I. J . I1jlczow, minister spraw' zagranicznych 
J!;SRR - W. M. Mołotow, miruster spraw zagranicz-
nych R.,publikl Austriackiej L. Figi, minister ' 
spraw zagranicznych Wielkiej B rytanii H . Mac 
l\{\llan, ambasador Wielkiej Brytanii w A us trii -
D. Walling.,r, mlnlst.,r spraw zagrani cznych Repu bliki • 

Ze świata 
Francuskl.,j - A. Plnay... ł'ot. - CAF. 

_ t " · -- - m "n • 

PRAGA . Jak donosi agencja I 
CTK . rząd Republiki Clcch os lo
wackiej zaprosił premiera i m i
nistra spraw za«ranicznych In
dii Nehl'U , aby zat rzymał się w 
CzecilOslow acj i po wizycIe w 
Zwiazlw Radziecicim . P remier 
Nehru p rzyjął zaproszenie. Od
wiedzi on Czechoslowację na po
czątku czerwca br. 

• • • 
BERLIN. Wiele osób z N ie-

miec zachodnich p rzechodzi ni e 
ustannie do Ni em ieCkiej Repu
bliki Demokratycznej. W kwiel
niu br. w powiatac h Bad Dobe
ran, Greifswald, Rostock, Etral
sund I WIsmar osiedliło się 240 
osób z Nl.,miec zachodnich . W 
okręgu drezdeńsldm o&1edlllo Si" 

przeSZło 500 osób. W powiatAch 
Gadebusch, Luctwig, Slust i Szwe 
ryn zamieszlcalo 91 osób z re
publiki bońskie.!. 

• • • 
PA RYZ. Z Salgonu dono~zą: 
20 bm. \V , 'el0nle miasta Long 

Xu yen (WIetnam południowy) 
ponownie rozgorzały zaciekle 

. walki. Oddziały sekty HOB Hao 
zaa takowały wojSka rządu Ngo 
Dinh Diema. Artyleria sekty 
os trzel a ła miasto Long Xu yen . 
Wiele osób zglnęlo I wiele od
niosło rany. RZad wysłał poslłid 
\\'ojskowe do tego rejonu. 

Druk. Rzesz. Zakl. Graf. 

Na zdjęciu: 

TY"iące Wic-
deń.czyków 0- . 

czekują przed 
palacem Bel '. e 
Q.ere na podpi
sanie traktatu. 

Fot - CAl 

• 
I 

8-8-1121 1.-_______________ . ___ ---: 
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